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min. Becka do Genewy 
M ses e Rady L Q» Naroifo* 

Wczoraj w południe wyjechał. Drymmer, radca Sokołowski o-
minjsier spraw zagranicznych > raz przedstawiciele prasy, 
p. Józef Beck do Genewy na 
rozpoczynającą się w poniedzia­
łek sesję Rady Ligi Narodów — 
•w towarzystwie szefa gabinetu 
p. Romana Dembickiegó oraz se­
kretarza p. Frydrycha. 

. Na dworcu żegnali p. ministra I 
ambasador Laroche, radca am-1 

basady włoskiej Petrucci, pod­
sekretarz stanu Tadeusz Lech-
nlctoi, minister Schaetzed, dy­
rektor Lipski z ministerstwa 
spraw zagranicznych, .naczelnik 

Minister Beck przybędzie do 
Genewy dziś wieczorem. W 
Berlinie spotka się z wicemini­
strem Szembekiem, z którym 
odbędzie dalszą podróż do Ge­
newy. 

Książe pruski entuzjas a faszyzmu 
a grób e poległych podkomendnych Missoliniejo 

RZYM 19.11. Ks. August Wil­
helm Pruski, t zw. książę „Auwi", 
czwarty syn b. kajzera. który jest 
jak wadomo postem na sejm pru­
ski. złożył dziś na czele delegacji 
hitlerowców wieniec u stóp pomn -
ka poległych faszystów w kaplicy 
Palazzo Littorale. siedzibie władz 

stronnictwa faszystów. 
Ks. August W.lheim wygłosił 

* - ' : . • * Powstanie w Mongolii Zawielrznej 
pmcwko prsttktoratiwl SiaraiAia 

CHARB1N 19.11. — W Mongoljl Urdze proklamowany został naro-
Zewnętrznei wybuchł przewrót i dowy rząd mongolski. 

piżemówerfe w którem pVdk'reś""i anłysowiecki. Rząd mongolskie) | Był: Czlonkow.e .rządu filoso-
republiki ludoweL znajdujący sie, w.eckego zostali aresztowani, 1 podziw Niemców dla ruchu fu-

szystowsk ego. 
W ceremonii złożeń a wieńca 

wzięła udz ał delegacja faszystów 
w liczb e 100 osób. 

pod protektoratem Sowietów zo­
stał obalony przez rewolucję na 
cjonal.stów mongolskich. 

W stoi cy Mongolii Zewnętrznej 

P I E R W S Z E Ś N I E G I 

min. Beck, wicenrn. Lecnnickl ( amb. 
i Łjjoohe. 

Dzieli pailiucznu 
POWRÓT P. PREZYDENTA 

.Wczoraj rano pociągiem specjalnym 
p. Prezydent Rzplitel powr&cri do sl> 
My i Wisły, gdzie brat udział w do-
łócznem polowaniu reztrezentacyjnem 

Hi Komorze Cieszyńskiej. 
Powracającego p. Prezydenta na 

dworcu Głównym m. in. witali p. pre­
mier Prystor, minister komunikacji p. 
Butkiewicz, szef protokołu p. Romer. 
«a»iepca komisarza rząrfu. p. Ołp:ński. 
.oraz członkowie domu cywilnego i woi-
*owe,'o p. Prezydenta. 

WOJEWODOWIE W STOLICY 
Wet oraj przybyli do Warszawy w 

•prawach służbowych wojewoda słani-
ała*ow.slrt p. Jagodziński oraz wojewo­
da •"iałostockj p. KościaJkowakl. 

BTstrel Malował J. Fałat l .Pałacu S7luhl" Trębacka t. 

T a r g i o wladx€* mr IMi< i f l e r u H i n d e n b u r g a 
Hndenburg prowadzi rozmowy 

Z przywódcami stronnctw. by wy 
penetrować, czy możliwe jest u-
tworzene takiej w.ększości parla­
mentarnej. na której mógrby o-
przeć s ę przyszły rząd Rzeszy. 

Do -konferencji prezydenta z 
przywódca partji' Hugenberga — 
liczącą w Re chstagu 51 głosów — 

większego znaczenia, gdyż Hugen. 
berg był jedynym przywódcą par­
tji, który opowiadał się za rządem 
Papena. 

Donioślejsze już znaczenie miały 
pałkowe rozmowy H.ndenburga z 
przewodnczącym centrum, prała­
tem Kaasem. oraz przywódcą parni 
ludowej DingeJdeyem—obu stron­
nictw, które właśnie w przed­
dzień przesilenia gabinetowego' o-
złosiły. że bez ustąpiena Papena 

• 9 WarStaWSkini bili U n i e wyobrażają sobie rozwikłania 
W .,„_ . j i ^ . • . skompljkowanej sytuacji wewnętrz 

bufece 1-erklasy na dwór | Po spisaniu protokółu p. Roja „ej. 
cu Głównym w Warszawie wy uda! się na miasto i na ulicy! Kulminacyjnym momentem w o-

Brackiej wywołał scysję z ma-I becnem przesileniu jest jednak roz 
jorem dyplomowanym Francisz | mowa m.ędzy Ht-lerem a Hmden-
kiem B. I burgiem, która wczoraj się odby-

Zły humor b. potla-gen. Roi 

nie przywiązywano w Nemczech.bachter" Rosenberg, którzy bawili 

nikła wczoraj głośna awantura 
O. rachunek. Jakiś mężczyzna, 
ubrany w strój góralski, w ka­
peluszu z p:órem 1 z ciupagą w 
ręku — podniesionym głosem 
rozprawiał się z kelnerem. 

KrzykMwe zajście zlikwido­
wał policjant. Mężczyzna w 
stroju góralskim podał się za 
Wincentego Roję i wylegitymo 
?vał'Sic legitymacją poselską 
Nr. 249, 

Major wezwał policjanta, po-j to­
czeni protokół spisano w X ko­
misariacie. 

Wincenty Roja jest emeryto­
wanym generałem. Posłem na 
Se;m jirź nie jest. Piastował on 
mandat z ramienia stronnictwa 
chłopskiego. 

Rokowania francusko-n:em:eckie 
o ikład hfntilouiy 

PARYŻ.-19.11. — W poniedzia-lwziąć zmiany w swej taryfie ceł-
lek udaje się do Berlina delegacja! nej. 
francuska w celu prowadzenia ru- I Oile rząd niemiecki nie potrafi 
kowań gospodarczych. Uzyskać aprobaty Reichstagu, rząd 

W tutegszyoh kolach politycz- | francuski będzie zmuszony wypo-i 
fcych utrzymują. żę francusko-Bie- .wiedzieć w jaknalkrótszym termi-
nrieckie rokowania handlowe przed nie traktat z roku 1927. 
stawiają pierwszy etap rokowań 
Francji z rozmaitemi państwami, z 
krórermłaoza ją traktaty handlo­
we. Po przeprowadzeniu ich Fran­
cja odzyska całkowitą swobodę 
działań i będzie mogiła przedsię-

Zadaniem delegacji -francuskiej 
jest jednocześnie wynalezienie 
środków przywrócenia równowagi' 
francuskiego bilansu handlowego z 
Rzeszą, który wykazuje poważny 
deficyt 

Hitler przybył do Berlina w to-
warzystwie szefa sztabu szturmó-
wek : narodowo - socjalistycznych 
kapitana Roehme i posła Pricka. 

Na wezwane przywódcy naro­
dowych . socjalistów przybyli rów-
n eż specjalnym samolotem b. prezy 
deńt Reichswehry Gór ng oraz re­
daktor naczelny „V61k:scher Beo-

ostatnio w Rzymie. 
Jeżeli Hitler dojdzie do jakie?o-

koiwiek porozum ena z H ndenbur 
giem, nawiązane zostaną bezpośre 
dnie rokowania pom.ędzy centrum 
a narodowymi socjalistami. 

W wypadku Ubjśca dó władzy 
hitlerowców, partja kómunśtycz-
na wypow edzialaby nowemu rzą­
dowi walkę na śm.erć i życie., Hi­
tler nie wahałby się zdusć n eda-
wnych sprzymierzeńców w berliń 
skim strajku komun kacyjnym. 

Niezwykle aktualne są rewelacje 
.Koelnische Zeirung". która stwier 
dza istnene terorystycznego pia-
nu niemieckich komunistów, ora re 
feratu. jak; wygłosił znany komu­
nista Manuilsk: na posiedzeń u 
Trzeć'ej Międzynarodówki, we­
dług którego w szeregachA^lerow 
ców i Stahlhelmu1 cale Kompanje 
szturmowe są gotowe do brzejśc.a 
otwartego w szeregi kompnzmu 

BERLIN 19.11. Dziś o godz. 11 
m. 30 prezydent Hindenburg przy­
jął na przeszło póttoraeodz'nnei 
audiencji przywódcę stronnictwa 
narodowo - socjalistycznego Hitle­
ra ' .__ 

Konfiskata 198.000 szylingów austr.aikch 
tata irtetfnoa ooselttaia poUktego 

Kamrat co rei gji w Sowietach 
Hrdrea wolna od aatkl 

MOSKWA, -19.11. — Nowy de­
kret rządu sowieckiego ustalający 
rozkad zajęć w szkołach, zawiera 
n'ezwykłe sensacyjne szczegóły. 
Np. szkoły wiejskie będą czynne 
Pfzez 6 dni w tygodniu, mając 
7-my dzień odpoczynku, ponieważ 
wieś sowiecka po dziś dzień św.ę 
tuje niedziele. 

Wakacje zimowe będą trwały 
Od 1 do 15 stycznia, wiosenne zaś 

Należy zwrócić uwagę, że, pod­
czas wakacyj zimowych przypada 
ją święta Bożego Narodzenia we­
dług starego stylu, zaś podczas „ru 
chomych" wakacyj " wiosennych 
przypadają również „ruchome" 
święta Wielkanocne, 

Powyższe zarządzenie należy u-
ważać za Poważne, choć w nieofi­
cjalnej formie uczynione, ustępstwo 
rządu sowickiego przede wszy st-
k;em wobec religijnie usooaobio-tcogą się. rozpocząć między 20 mar 

ca a 30 kwietnia, w zależności odinych mas chłopskich. 
względów klimatycznycU 

WIEDEŃ 19.M.-— Dzisejsza 
„Volksztg" oraz kilka innych- dzień 
ników wiedeńskich donoszą, że au­
striacka straż celna, w Gmiind nad 
granica austriacko . czeską prze­
prowadziła dnia 17 b. m. rewizję 
osobistą wyjeżdżającej. z . Austrii 
małżonki urzędnika kontraktowego 
poselstwa polskiego w Wiedniu, dr. 
Parnesa i skonfiskowała ukryta 
przez nią sumę .198 tysięcy szylin­
gów. austriackich oraz pewną ilość 
różnych walut zagranicznych. -

Dzienniki donoszą, że p. Parne-
sowa nie posiadała paszportu dy­
plomatycznego. lecz podróżowała 
za paszportem zwykłym. 

Wladzecelne pozwoliły jej wró-. 
cić do Wiednia i przesłały relację 
o zajściu urzędowi kanclerskiemu 
w Wiedniu. 

W' związku z powyższą sprawą. 
dr. Parnes złożył na ręce posła 
Rzeczypospolitej Polskiej w Wie­
dniu Łukasiewicza podanie o wdro 
żenię przeciwko sobie postępowa­
nia dyscyplinarnego. 

Rozmowa miała początkowo cha 
rakter poufny i odbywa.ą się w 
cztery oczy między Hndenbur-
giem a H.tlerem. Dopiero potem 
zaproszony został sekretarz stanu 
v. Meissner. 

Komun kat ofcjalny podkreśla 
że pertraktacje kontynuowane bę­
dą w ciągu najbliższych dni. 

Z kól narodowo'- socjaPstycz 
nych donoszą, że Hitler zażądać 
miał oddania sobie teki kanclerza. 

W;adomość , o • wizycie Hitlera 
zelektryzowała tłumy zwolenni­
ków jego, którzy ' od wczesnych 
godzin rannych gromadzili sę 
przed gmachem kancelarii Rzeszy. 

Opuszczającemu gmach i H llero­
wi tłumy zebrane na WiHielm-
strasse urządziły owację-, odprowa 
dzaiac wśród entuzjastycznych o-
krzyków samochód przywódcy na 
rodowych socjalistów do hoteiu 
„Kaiserhof". 

bądź też zbegl w kierunku gran-
cy sow eck ej. Sztab armji sow ec 
k ej na Dalekim Wschodź e orga-
n.zuje ekspedycję karną, która wy­
ruszy z Czyty do Mongolji Zew­
nętrznej. BI ższych wiadomość 
naraz e brak pon.eważ komun ka-
Cja m ędzy Cłiarb nem i Urgą z 
powodu rewolucji została przer­
wana. 

Podobno w przewrocie brały u- _ 
dział oddzaly białych ofcerów' 
antysow eck eh. którzy gromad/..3 
się w różnych m ejscach Ualek.ego 
Wschodu. 

Jak wiadomo Mongolia Zewnę­
trzna (2.8 ni Ijonów km. kw i \.i 
milj ludność) granicząca z Mon­
golia wewnętrzną i z Syberią 
środkowa oraz Ch nami i Mandżu­
ria od r. 1923 jest krajem oozostur 
jącym pod protektoratem i śc'slą 
kontrola polityczną rządu sowiec-
k ego. 

Rezydenci sowieccy orzebyw«-
Ja«y w stolicy tego kraju Urcke, 
byli faktycznymi władcami sytua­
cji. 

W roku ub!egtym bawiła w Mo-
skwe delegacja rządu republiki 
mongolskej. która zawarła z rzą­
dem sowieckim konwencję woj­
skową. 

Na mocy tej konwencji instruk­
torzy sowieccy rozpoczęl1 wyszko 
lene oddz^ów armji mongolskiej 
która znajdowała s'c catkow cie 
pod rozkazami oficerów sowiec. 
k.ch. 

:)•<: 

Tanę manewry 
na Kau'«are 

. PARYŻ. 19. 11. Prasa francuska, 
donosząc o tajnych manewrach 
wojsk soweekch na Kaukazie w 
obecności dwóch nrsyj wojsko­
wych. niemieckiej 1 włoskiej, zazna 
cza. że w manewrach tych brały 
udział tanki szybkę nowego typu, 
samoloty bombardowe wielkiego 
kulibru oraz szybkie samoloty my­
si wsk'e. 

Pozatem armia czerwona demon 
stro\va'a karali n automatyczny ka 
lbru 7.5 milimetrów. 

•• . u : » 

Ofenzywa japońska 
na łerene Mn żu»jt 

LONDYN 19.11. Z Tdkjo dono­
szą że woiska japońskie w Man- » 
dżurj: rozpoczęły wielka ofenzy-
wę przeciwko wciskom chińskim, 
znaiduiacvm sie pod dowództwem 
gen. Snpimgwena. 

Japończycy zamierzają wyprzeć 
partyzantów chińskich 7 Mandżuli 
I Hailaru. gdzie Hczni obywatele 
iapońscy sa trzymani w charakte­
rze zak'adnVków. 

Zarząd kolei wschodn'o - chiń­
skiej zgodził się na transport 
wojsk lapońsk ch w kierunku Man 
dżurj. iakk»lw'ek partyzanci ch ń-
scv grożą zburzeniem tunelu pod 
Singan. Oen. Sup^gwen przeslał 
denesze do Ligi Narodów, orote-
stulac orzeerwko metodom walki, 
stofowarym Drzez wojska jappń-
skie w Mandżurii. 

\ 

Rehabilfaca sen. Wyrostka 
przez sąd klubowy 

Wczoraj ogłoszone zostało o-1— a powtóre: CZ>TI1 nacisk na 
rzeczenie sądu klubowego Bloku rząd w interesie ks. Pszczyńskie 
Bezpartyjnego, -złożonego z sen. | go ze szkodą dla hneresów śKar 
Dobieckiego jako prze*XKlniczą-
ćego, sen. Sypniewskiego i pos. 
Staszaka jako, cztenków — w 
sprawie zarzutów, stawianych 
senatorowi dr. Michałowi Wy-
.rostfkowi, jakoby, będąc a<łwóka 
tern, a jednocześnie senatorem 
reprezentował, interesy księcia 

Poseł Łukasiewicz zawiesił dr. 'Pszczyńskiego wobec skarbu pań 
Parnesa w urzędowaniu i. odesłał 
akta sprawy do Warszawy. 

Groźny pożar 
w kinematoorafie 

BUKARESZT, 19.lii DzJś przed po­
łudniem wybuchł groźny pożar w ki­
noteatrze „Iłouttvard", w śródmieścu. 
Mimo energiczne] akcji ratunkowej, o-
glen zniszczył sale ł scenę. Ofiar w 
ludziach na szczęście nie było. 

Zanocowanie em grania polskiego 
v laatyta 

WOWY JORK, 19.11. W Bro-
erynie zamordowany został za­
możny pętaku przedsiębiorca budo 
.wlany Konstanty KisieL 
1 O morderstwo posądzony jest 

20-letrri syn zamordowanego E-
mft. którego aresztowano. Zamor 
dawany na krótko przed śmiercią 
zaasekurowal sie na. 20.000 dola­
rów. 

stwa ze szkodą dfla iTteresów 
państwx>wych i w zaniląrze 0-
siąigraecia osobistych korzyści, 

bu, wykorzystując stąnowasko 
senatorskie. 

Orzeczenie sądu kluljowego 
oodaje'w 11 punktach wszyst­
kie .fakty, które ustalił przewód 
sąidowyi— poczem srwlerdża. H 
s^d jednomvśhiie uznaje;' ..zd* 
sen. Wyrostek n'e nadużyt swe­
go stanowiska senatorskiego i 
riie pooełriiJ nic, coby ze śtarin.M-
ska sena-Jora i obywatela -igio 
niegodne". ' 2 -

Samotnodowa wyciecika JmW,9gĘfjii^ 
do Sorrenio I Pompei 

Si 

NEAPOL, 19.11. Przybył tu 
na nakładzie okrętu „Praga" 
Trocki z żoną i przyjaciółmi. 

PARYŻ, 19.11. Według otrzy­
manych tu wiadomości. Trocki 
z małżonką odbył dziś wyciecz 
kę samochodową do Sorrento i 
Pompei. 

O godz. 6 pp. Trocki odpłynął 
na parowcu . „Praga" do Mar­
sylii, skąd koleją uda się do 
Kopenhagi. 

Przyjazd Trockiego do Mar­
sylii oczekiwany jest v Donśe-

dzałek.. . 
Manifestacje jakie odbyły się 

podczas postoiu. ..Pragi" w grec 
kim porcie Pireusie skłon ły 
władze francuskie do specjal­
nych zarządzeń, mających na 
ceru udaremnenie demonstra-
cyl w Marsylfl. 

Trocki ma być wezwany do 
opuszczenia statku przed jego 
wplyneciem di portu 1 udania 
się na lodzi mpt.Qrn.wej do iedne 
go z porrmejszychi przybrze­
żnych portów. 

*^m 
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Ustąpienie 
l Robi to jakieś cudaczne wia-

ftenie, jeśli ktoś — a mówimy o 
panu von Papen — rozporzą­
dza się samowładnie, rozpędza 
parlamenty, przeprowadza ze-
!wje oddanych sobie stotysiecz-
nych organizacyj bojowych, pro 
klamuje moc i trwałość ponad-
partyjnego rządu, rządu, którego 
ob sam właśnie jest szefem, I oto) 
-raptem pewnego dnia idzie so- j 
bie do dymisji i staje się, jak-
Bdyby nigdy'nic, zoowrotetn ml-i 
lym, siwiejącym ziemianinem, j 
bywalcem Mubów, całkiem pry­
watną osobą. 

Ta prostota, ta łatwość odej­
ścia od władzy, zapożyczone z 
systemu parlamentarno - demo­
kratycznego, którego Papen 
był przeciwnikiem, wydaje się 

; Jakby sprzeczne z tern wszyst-
: kiem, co ustępujący kanclerz 

czynił i głosił. Kontrast.między 
wczorajszą mocą a dzisiejszą 
wolnością tego człowieka jest 
tak wielki, że zdumiewa nas, 
zastanawia 1 podziw budzi moż­
ność, jaką ten energiczny, wlad 
czy działacz polityczny sobie za 
rezerwował możność opuszcze­
nia stanowiska bez .skandalu, 
bez zamieszek, bez prowokowa­
nia Jakiejś katastrofy. 

Wśród rozmaitych różnic mię 
&zy Papenem a Hitlerem ta Jest 
Jedną z najważniejszych, że Hi-
.der w razie dojścia do władzy, 

•..takiej możności by nie posiadał. 
Hitler może nawet spokojnie 
przyjść, ale nie potrafi spokoj­
nie odejść. Nie potrafi on zacho­
wać przy piastowaniu władzy 

; tego nie dającego się sprecyzo-
; wać umiaru, który pozostawia 
1 wolność wyboru: "trwać, czy 

osunąć się. 
Ludzie typu Hitlera, obejmu­

jąc władzę, stają się natych­
miast, albo z biegiem czasu, nie-

. iwołnikaml tej władzy. Obarcze-
atem Indywidualnego po 

Rekiny lotnictwa francuskiego 
pod pręgierzem Izby deputowanych 

Przypomnieć należy, że afera ta 
polega na ogłoszeniu przez właś­
cicieli t-wa „Aeropostale" fałszy­
wych dokumentów o tem, że kon­
kurencyjna firma budowy samolo­
tów „Gnom" przeszła w ręce nie* 
mieckie. 

Afera wyszła szybko na law. 
kompromitując „Aeropostale". 

Wiadomość, że deputowany Re-
ni.udel wystąpi z nowemi rewela­
cjami w sprawie tej afery zgroma­
dziła na galeriach izby deputowa­
nych liczne rzesze publiczności. 

Już od południa, pomimo zimna i 
mgły wiele osób oczekiwało na 
otwarcie sali. Również w kulua­
rach panuje wielkie ożywienie. 

W interpelacji Renaudel zazna­
czył, że dyrektor Aeropostale'u 
BouiBoux-Lafont zwrócił się w 
swoim czasie do socjalistycznego 
dziennika „Le Popula.re" z proś­
bą o opublikowanie dokumentów 
w sprawie afery lotniczej, chcąc w 
ten sposób zrzucić na dziennik od­
powiedzialność. 

Socjaliści woleli uprzednio za­
sięgnąć dokładnych Informacyj. 

Mówca przypomina, że Bouil-
loux . Laiont, uzyskawszy audien­
cje u ministra lotnictwa, nie zgo­
dził się na pozostawienie mu znaj­
dujących się w Jego posiadania do­
kumentów. 

Z wyjaśnień ministra lotnictwa 
p. Pa n!eve'go wynika, że „doku­
menty" te, które p. Bouilloux -
Lafont uznał za przeznaczone dia 
II oddziału, zostały odesłane do 
gen. Weygand'a i dopiero 27 lipca 
przesiano je do min. lotnictwa. 

Według Renandera w „poufnej 
teczce" znajdowały się dokumenty 
wskazujące, iż weitłer, dyrektor 
firmy „Gnom" poczynił rozmaite 
wpłaty poszczególnym deputowa­
nym l dziennikarzom. 

Mówca wymienił niektórych: 
deputowany Renaitour. deputowa­
ny Brocard, b. min. Flandin. 

Deputowany Renaitour gwałto­
wnie protestuje, twierdząc, iż padł 
ofiarą zemsty za to. Iż przed 2-ma 
laty wykazał z trybuny pewne 
sprawki Boulllouz - Lafonfa i bar. 
Nicarze'a. 

Renaudel wyraża żal, że „rekiny I 
lotnictwa" nie wahają się chwy­
tać niskich sposobów walki, aby| 
zdobyć broń przeciwko konkuren­
cji. 

Według Renaudel'a Tardieu o-" 

kazał się w tej sprawie conajmniej 
nieostrożnym. Mówca oświadcza, 
że dokumenty, dotyczące b. min. 
Flandnfa odczyta po jego powro­
cie z Londynu. 

Na zakończenie Renaudel z uz-

Ilumby w szlamie. W Rotenmann w 
Styrii znaleziono w szlamie 17 bomb. 

Prawda o ifcrzyocach Hubcrmana. 
Wczoraj powrócił do Wiednia Broni­
sław Huberman i oświadczył, że wia­
domość. Jakoby w Królewcu skradziono 
jego skrzypce lest zupełnie fałszywa. 

Śledztwo w Genewie. Rada Federal­
na postanowiła rozpocząć śledztwo kar­
ne w sprawie niedawnych krwawych 
zajść w Genewie. 

Głodówka lappowcow. Lappowcy. 
skazani za zamordowanie komunisty 
Happoiiena na 9 lat ciężkiego więzie­
nia. rozpoczęli strajk głodowy. • 

Katastrofa tramwajowa w Metru. 
Tramwaj podmiejski w Metzu wykolell 
sle. Z osoby zostały zabite, około 30 
odniosło rany. 

Zakończenie strajku w Sewilli. Sy­
tuacja w Sewilli powraca do normy; 
piekarze f szoferzy powrócili do pracy. 

Walki w Hondurasie. Wolska rządo­
we republiki Honduras wyparły po­
wstańców z wielu miast, przywódca 
powstańców gen. Fonseca ukrył s1« w 
górach. 

Samobólstwo. W związku z rewela­
cjami -w Izbie deputowanych, doły-
c^acemi alery lotniczej, ©opelnii samo 
kójstwo Andre Boullou - Lafont, syn 
skompromitowanego dyrektora „Ae­
ropostale". 

Zamach w Indiach. Na sir Karola 
Lukę. naczelnika -wiezienia centralne­
go w KaJkucio dokonano. zamachu. 
Postrzelono go trzykrotnie z rewołwe 
TOT. Stan Jego zdrowa Jest srofny. 
Sprawce zamachu aresztowano. 

Aresztowanie bankierów. Policja 
•paryska aresztowała dwu bainkierów 
Lenoiva i Barbeg. administratorów pe 
wnego bamku -w Genewie, którzy wy­
płacali wartość kuponów od papierów 
zagranicznych, bez potrącania ustawo 
wych Dodatków, dopuszczając sie ta-

nantem podkreślił stanowisko b 
ministra lotnictwa Dumesnifa 
który rozpoczął dochodzenie. 

W dyskusji zabierali jeszcze głos 
deputowani, należący do grupy ra 
dykalów społecznych. 

Dalszy ciąg dyskusji w czwar­
tek. 

Bomby 
w Londynie 

LONDYN. 19.11. W dnta WCWM 
rajszym wydarzyły się w Londy­
nie dwa tajemnicze wybuchy bomb. 
W dzielnicy Ham wybuch uszko­
dził poważnie budynek miejski. 

W godzinę później w Kingston 
pod Londynem została zniszczona 
przez wybuch bomby budka tele­
foniczna. 

Niech Europa zbankrutuje 
m o w ą w k o n g r e s i e S t . Z f e d n o c a s o n y c h 

kiego samego oszustwa Jak bank w 
Bazylei. 

Katastrofa hydroolanu. Hydroplam 
wojskowy spadł w okolicy Myev«s we 
Francji i zatonął. Trzej lotnicy cato-
neeL 

Katastrofa budowlana. W mla&tecz-
ku Avencl!a na Sycylji zawalił sie dwu 
piętrowy dom. Z pod gruzów wydoby 
to 6 zabitych i 5 ciężko rannych. 

Naśladowca kanltana t Koeocnick. 
W Kołki w Niemczech zdarzył sie In­
cydent orzvDoinlnatacv żywo aferę 
kapitana z Koependt. W gmachu rzą­
dowym zjawrl sie nieznany osobnik. 
zadając audjencji u prezydenta pro­
wincji. Wprowadzony do gabinetu 
prezydenta nieznajomy przedstawi! 
sie Jako ajent pol cji. oświadczając. Iż 
otrzymał zlecenie aresztowania orezy 
denta za udział w przemytnictwie. 
Wezwana oclicja aresztowała natręta. 
którym Jest wydalony ze służby u-
rzednik kryminalny. 

Bezrobotni u Roosevelta. Nowo-
obrany prezydent RooseveM przyjął 
w charakterze urzędującego guberna­
tora stanu Nowy Jork delejtacje be*. 
robotnych, którzy planują marsz gło­
dowy na Waszyngton. Detegaci do-
rragaii sie uchwalenia przez kongres 
kredytów w wysokości 100 milionów 
dolarów, oraz udzielenia w koszarach 
I arsenałach kwater bezdomnych. Ro-
c*eveit odrzucił te źa'danla. podkre­
ślając. że Jest narazi* człowiekiem 
•prywatnym I nie może wkraczać w 
komoetencje prezydenta. 

Przylażri Polski z Jugosławia. Se­
nat Jugosłowiański w obecności posła 
R. P. Ouenthera ratyfikował przez 
aklamacje urnowe pomiędzy Polska a 
Jugosławia., dotycząca stosunków kul­
turalnych i szkolnctwa. Podobnie Jak 
w Skuppczynie, ratyfikacja zamienia 
sie w przyjazna manifestacje na rzecz 
Polski. 

LONDYN 19.11. Z Waszyngto­
nu donoszą, że w kołach kongre­
su panują nastroje zdecydowanie 
wrogie przedłużeniu moratorium. 
Skrajne koła idą nawet tak dale­
ko, że oświadczają, iż nie należy 
ustępować nawet gdyby państwa 
europejskie ogłosiły bankructwo 1 
że podobne rozwiązanie sprawy 
będzie lepsze niż obecna niepew­
ność. 

Z drugiej zaś strony przewodni­
czący komisji finansowej i osobi­
sty przyjaciel prezydenta Hoove-
Ta. senator Smootb oświadczył, że 
należy zgodzić sie na zmniejszenie 
długów w drodze rokowań z po-
szczessólnemi państwami. 

PARYŻ. 18. 11. Współpracow­
nik „La Libecte" zwróci] sie do 

przewodniczącego komisji spraw 
zagranicznych Izby Francois AJ-
berfa z zapytaniem w sprawie no* 
ty francuskiej do Stanów Zjedno­
czonych długów wojennych. 

Po memorandum Hoovera — od­
powiada Francois Aiberf — wy­
tworzyła się sytuacja tego rodza­
ju, że trudno byłoby przypuścić, 
aby tak zwykle logicznie myślą­
cy naród jak Ameryka odmówiła 
Francji tego. co przyznała z wła­
snej inicjatywy Niemcom. 

Francja w chwili obecnej Jest 
równie niezdolna do płacenia 
swych długów. Jak Niemcy.' Nie 
dlatego jednak, aby stała sie z 
własnej wtny niewypłacalna, lecz 
dlatego, że doprowadzają ją do te­
go Stany. 

Zwycięski samolot R W. D. 6 
na wystawie lotnicze] w Paryżu 

PARYŻ, 19.11. W dniu wczoraj. szym prezydent republiki francus­
kiej dokonał w obecności ministra 
lotnictwa i generalicji z marszał­
kiem Pętaniem na czele otwarcia 
salonu lotniczego. 

Na wystawie tej znajduje sie tak. 
że samolot „R.W.D. 6", a wlec apa­

rat tego samego typu. na którym 
ś. p. por. Żwirko I inż, Wigura od* 
nieśli triumf podczas międzynaro­
dowych zawodów awionetek. 

Dwa takie same samoloty znaj­
dują sie jeszcze w Berlinie, gdzie 
w drodze do Paryża zatrzymały 
sie' z powodu mgły, 

Fimf spada 
wobec wieści z Ameryki 

LONDYN 19.11. — Na giełdzie] 
londyńskiej panowało dziś silne ] 
przygnębienie wskutek pesymi­
stycznych wiadomości z Ameryki 

miilctwa dziejowego, skrępo­
wani ślepem oddaniem swoich 
bojówek, stają się oni skazani 
na władzę, przygwożdżeni do 
iiiet, zakuci w jej kajdany, jak 
Mussolini, jak Kemal, jak Lenin. 

Jest to wspaniałe widowisko. 
JJest to odegranie roli naczelnej 
•w wielkiej greckiej tragedii. 
Nikt nie wie, jak Hitier taką ro­
lę odegrać zdoła. Ale faktem 
Jest, że w razie jego kancler-
stwa problemat władzy w Niem 
czech utraci wszelką plastycz­
ność. Związana z jego osobą nie 
mlecka polityka nabrałaby szty­
wności nieubłaganego losu. 

R, K, 

B skup Stanisławowski 
• Paoeia 

CITTA DEL VATICANO 19.11 
ijciec św. przyjął na audjencji 

prywatnej ks. biskupa Grzego­
rza Chomyszyna, ordynariusza 
diecezji stanisławowskiej ob­
rządku grecko - katolickiego. 

Pełna tabela wczorajszego ciągnienia Loterii Państwowej 
10.000 ii. na nr. 8779. 
Po i 000 zł. na ar. 118016 71165. 
Po 1.0UO zt. na nr. 07927 147278 59478 

75947 141968 85430. 
Po 509 zł. na nr. 130393 76930 115548 

76021 136815 95080. 
Po 400 zł. na nr. 54932 135525 14363 

116049 74260 146976 23471 32375 127042 
112368 3038 59818 103837 6029. 

Po 200 ii. na nr. 45162 129982 80586 
63834 61926 62371 95155 122514 83440 
102597 64116 129982 114881 23487 
134270 6001 37494 25087 61690 62190 
55658. 

Po 150 it. na nr. 103185 46887 47656 
112939 4*046 124347 9255 139769 132576 
26148 54283 138391 57289 77047 117629 
100177 147899 21722 126248 111544 
60506 141160 76303 128156 118156 11477 
108201 64471 34063 75817 129418 146129 
125074 143225 5074 127614 65698 46728 

STAWKI 
249 311 33 493 757 815 47 1078 531 

677 765 87 816 2150 318 70 426 642 703 
3080 124 416 809 4043 139 68 374 511 
18 938 5018 359 407 523 41 59 783 825 
6008 526 760 832 7076 136 62 200 24 
48 461 544 98 863 71 948 99 8021 87 
294 331 93 96 464 830 742 937 97 9284 
778 917 

10156 345 51 91 95 480 811 80 964 
11006 271 86 359 616 35 748 66 827 77 
993 99 12318 654 13108 49 643 98 14260 
534 15021 117 418 31 654 854 914 16059 
66 184 353 506 65 628 77 807 980 17031 
227 38 363 714 18216 315 77 622 742 
944 19206 314 664 
20014 69 94 409 743 875 21376 410 22 

665 22073 181 273 307 531 751 59 71 901 
27 99 23036 277 367 564 637 779 988 
24037 226 90 369 446 95 623. 
25288 340 76 413 90 727 844 26480 

93 508 708 27083 104 20 35 64 82 
433 83 505 602 45 98 28023 434 
29128 329 565 605 12 926. 
30446 515 94 819 60 960 31 123 

57 569 982 00 32240 72 95 451 S5 
649" 802 49 980 33226 34 80 390 
531 34369 468 822 946 73 83 3537U 
96 412 644 735 67 75 812 26 93 948 
36063 101 4 8 329 545 57 82 663 
893 37113 211 362 698 717 25 38067 
208 332 719 936 39079 97 140 668 
89. 
40252 323 652 41 416 698 914 78 

42275 311 27 85 830 43032 93 445 
511 610 30 316 44011 20 168 259 313 
413 533 84 97 743 96 834 45095 121223 
366 85 544 848 902 77 46108 13 30 
50 220 581 6i3 62 758 47080 134 540 
898 964 48111 293 381 504 743 74 
849 49047 202 362 95 411 584. 
50267 551 885 905 19 52 51144 87 242 97 

472 781 52009 52 120 660 784 814 88 
973 53012 63 80 102 312 84 95 471 710 
806 912 54297 355 537 58 941 66 55068 
132 44 45 99 326 457 786 56122 205 28 
31 390 411 505 23 619 84 98 875 57406 
588 655 68 77 840 981 58054 236 370 481 
635 86 709 845 903 26 59003 140 239 62 
349 92 611 28 36 836 962 65 
60020 34 252 70 85 346 716 36 76 930 

61129 45 308 89 92 823 63 918 62082 105 
284 87 461 551 709 833 42 994 63112 67 
343 699 64148 272 311 71 441 66 798 830 
54 65058 176 250 407 10 513 856 66145 
74 395 4RR 570 616 R46 67024 26 34 137 
267 84 431 76 81 672 901 15 40 68156 
267 343 489 829 934 69451 576 84 668 
74 756 909 10 
70013 261 496 922 71132 222 55 72090 

219 45 310 76 80 509 83 775 823 73029 
108 52 87 328 76 559 634 714 30 887 
959 74154 287 
75302 454 505 77 83 722 76024 154 213 

962 77044 65 112 319 35 583 935 78258 
74 301 849 79020 107 242 387 596 695 
726 958. 
80394 5(7 656 78 811 90 81017 30 240 

94 474 952 82088 217 88 465 75 680 924 
83000 6 33 505 23 657 751 80 879 84016 
102 254 55 514 62 78 826 989 96 85042 
52 180 210 654 768 921 40 86068 280 
312 43 447 958 72 87109 48 449 94 88110 
246 542 793 89074 139 44 84 406 10 49 
592 663 797 864 966 
90053 112 37 249 408 95 551 92 793 

804 91017 19 130 554 615 64 711 86 976 
92095 99 220 66 72 500 910 92 93028 42 
185 229 300 488 590 756 859 94063 79 86 
162 99 550 625 94 717 36 95014 36 184 
230 314 403 507 764 967 96048 222 568 
677 718 820 26 966 97064 65 158 389 558 
642 716 49 909 98149 294 393 452 514 
713 18 48 875 99176 291 477 673 899 951 
100001 162 74 83 223 304 41 600 46 73 
101065 284 329 515 772 95 862 71 102031 
507 52 742 103230 331 45 414 590 95 742 
66 91 931 61 81 104053 227 514 92 671 
786 879 972 105322 540 668 767 889 
106168 83 225 83 318 41 439 544 51 72 
650 732 86? 936 107115 224 98 547 765 
962 73 75 98 108215 81 391 451 533 828 
109187 321 90 697 834 80 
110062 85 431 83 592 618 796 870 969 

111233 84 414 500 16 702 67 77 811 89 
112047 303 67 76 471 94 609 767 870 90 
113080 572 657 792 975 114057 191 213 
42 64 65 468 89 532 56 68/97 664 902 70 
72 115473 843 902 1!6128\540 54 771 80 
864 117047 102 88 90 223 38 493 506 13 
62 616 777 924 118030 37 164 315 405 21 
98 592 625 81 700 854 902 84 119047 106 

,165 68 357 610 777 995. 
120006 223 92 445 530 57 868 121174 

438 509 57 82 648 64 122141 268 432 69 
584 847 924 123244 351 75 431 83 799 
809 124108 44 72 236 362 448 541 77 634 
35 77. 

125280 381 430 808 50 126154 63 
203 22 65 335 55 58 127269 366 720 
48 62 927 128026 211 389 410 527 
129051 146 90 283 347 427 513 805 
63. 

130006 39 44 138 71 492 593 619 
68 88 92 819 66 131040 188 315 730 
87 89 844 906 17 132132 45 252 62 
321 426 80 733 963 »33028 S2 316 
55 434 686 705 86 841 85 134215 78 
300 89 462 81 Sc: 814 59 135016 21 
177 272 489 710 23 827 906 136222 
28 66 313 73 98 645 837 99 994 
137124 33 68 200 13 332 93 500 637 
874 138044 122 390 455 554 68 804 
40 139012 80 444 64 512 668 836 942 

140118 50 679 759 66 806 141284 
467 596 658 89 730 806 926 142002 
31 72 139 339 403 574 715 868 934 
143210 724 902 144136 202 32 469 
639 50 743 145472 554 882 146218 
80 87 358 512 744 68 83 961 147003 
483527 767 85 91. 

—:-* 

w sprawie długów wojennych. 
Funt spadł przed południem do 

najniższego w tym roku poziomu. 
3,27 dolara za 1 funt. 

.Po południu wskutek taterwea-
cjl banku angielskiego nastąpiła po 
prawa i przy zamknięciu giełdy 
funt notowany był w wysokości 
3,30 I pół dolara. 

W City zauważyć można znie­
cierpliwienie i rozgoryczenie z po­
wodu stanowiska Ameryki. Kola 
rządowe po ogłoszeniu noty ąngiel 
sklej wpływały ŁaktiajusMnieJ na 
prasę, aby nie wyrażała drastycz­
nych poglądów pod adresem Ame­
ryki. 

Dają się słyszeć glosy pod adre­
sem Ameryki, le o Me nie zgodzi 
się na odroczenie należności, pla. 
tnych w dn'u 15 grudnia, to wogó-
le nic nie otrzyma. 

GTit D A 
GIEcDA WARSZAWSKA 

z dola 19 b. m. 
Dewizy 

Belują 123.69: Odaftsk 173.35; Lon. 
dyn 29.34 — 29.30; Nowy Jork (ka­
bel) 8523; Pary* 34.95; Praga 26.40J 
Szwajcaria 171.60; Wiochy 45.70. 

Pantery procentowe 
7 oroc. n o l stabilizacyjna 55.13 — 

55.75 — 55.25 (w proc.): 5 oroc. pafł-
stwowa ooi, oremjowa dolarowa 51.0( 
—51.25; 5 iproc. komweirsyjna 4I.00S 
6 iproc. poi. dołarowa 5725 — 57.50 
(w oroc.); 8 oroc. LZ. Banku goso. 
kraj. 94.00 (161.68); 8 oroc. obite. B. 
KOSP. kraj. 94.00 (161.68): 7 proc. LZ. 
B. sosp. krad. 8325; 7 proc. obiig B. 
Koso. kraj. 83.25; 8 proc. LZ. B. ro!n« 
«o 94.00; 7 proc. LZ. B. rohieito 83 25: 
7 proc. LZ. ziemskie dolar. 49.00 (w 
Oroc.); 8 oroc. LZ. m. Warszawy 
5725 — 57.50 — 5725: 8 proc. LZ. m. 
Częstochowy 52.00 — 52.50. 

Akcie 
Bank P o l * 8900 — 88.25. 
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Przeklęta miłość 
P O E w i i £ 

Młodo§ci ł urody jej nie brak, a nę4za jest 
złym doradcą. Czy nie wskaże Eli drogi upad­
l a i hańby? 

Odtrącił od s<ebie tę myśl. Nie, Ela nie Jest 
<&o tego zdolna. Zbyt wiele ma szacunku dla 
siebie samej, zbyt rozwinięte poczucie godności 
Osobistej, by mogła zdecydować się na kupcze­
nie sobą. Nie... 

• — TaJt, młodości 1 urody jej nie brak, — 
powtórzył w myśli i nagle z dzikim rykiem zer-
*wai się z miejsca: jest młoda i ładna, łatwo więc 
będzie jej znaleźć męża!!! . 

Zaczął się nrotać po celi, niby człowiek 
ftnięty nagłym obłędem. Darł się za włosy, 
iwaJH pięściami w ściany, aż echo szło po gma­
chu. Jakto? Ela. jego Ela miałaby się stać osłodą 
dni 1 rozkoszą nocy jakiegoś mężczyzny? JaikJeś 
lece dotykałyby w pieszczocie tego arcytworu. 
jakim jest jej piękne ciało, jakieś usta syciłyby 
się pocałunkami Jej kuszących warg?! 

W tej ctawii dopiero poczuł strach, paniczny 
•trach przed 4m!ercią, Jako .przed nieubłaganą 
siłą, która wyrywała Elę z jego ramion i rzuca­
ła W tanę. Nie. on nie może umraećj iakieby 

mu lekką śmierć była, gdyby wiedział, ż« Elą go 
kocha tak, jak on Ją, gdyby mógł wierzyć, że 
ona jego śmierci nie przeżyje! 

Ale przecież co do tego nie mógł się łudzić! 
Uroń! może kilka łez, potem będzie nosiła prze­
pisową żałobę, a potem... !Potem wyjdzie za 
mąż, odda się innemu, słanie się w Jego reku po-
wotnem narzędziem zaspakajania pożądań... 

Zaczął tłuc twardym łbem o ścianę tak mo­
cno, że go aż na chwilę zamroczyło. Obsunął 
sie na ziemie I leżał bezwładny, ogromny, niby 
głaz, co spadł z wierzchołka w przepaść na sa­
mo dno. 

Zwolna dźwignął się. Stał teraz półprzy­
tomny z dziwna pustką w głowie. Nie mógł ze­
brać rozpierzchłych myśli. Jakieś strzępki wi-; 
rowały mu w mózgu. Ela... Mąż... O jakim to 
mężu myślał? O mężu? Nie, on myślał o swojej 
żoire, o Eli... Jaka ona pielona bywa, gdy rano 
się budzi! Ma wtedy policzki zaróżowione, po­
wiek; lekko ze snu obrzmiałe... 

W korytarzu rozległy się jafkteś kroki 
Oprzytomniał, nie pomyślał jednak, że to przy­
chodzą brać go już na śmierć, choć w uszach 
skazańców każdy niespodziany głos brzmi zło­
wróżbnie. 

— To Ela! — olśniła go myśl. 
Rzucił się ku drzwiom. Te się otworzyły: 

ua progu celi stała Ela... 
Weszła. Drzwi się poza nią zamknęły. 
— Elał — szepnął chrapliwie, — przy­

szłaś.. 
Postąpiła parę kroków 1 nagle z głośnem 

Ucaaiem rzuciła mu sie na szyje. 

— Mój ty biedny, nieszczęśliwy Janku!... 
Nie kochała go, a przecież na widok tego 

mocarnego chłopa, niemal ajtlety, który już 
w d2,iewięchi dziesiątych był trupem, choć miał 
w sobie jeszcze takie niewyczerpane zasoby 
sił, zdrowia i życia, — szczera, serdeczna ża­
łość targnęła nią I znalazła wyraz w niepohamo­
wanym płaczu. 

— No, cicho, cicho, — uspakajał ją. — Cze­
go płaczesz? 

— I ty się pytasz, — odpowiedziała ledwo 
dosłyszalnie, szarpana przemożnym Szlochem. 

— Wiec oi mnie choć trochę szkoda, choć 
trochę żal? 

Spazmatyczny płacz był jedyną odpowie­
dzią. 

— Słuchaj, — ciągnął, — ty się wczuj 
w steoie i powiedz mi szczerze, powiedz całą 
prawdę, — a to się chyba należy umierające­
mu, — czy tobie żal mnie, czy też stanowiska 
i dostatku, który wraz ze śmiercią moją utra­
cisz? 

— Jak możesz nawet pytać o to? -
biegło z jej wykrzywionych płaczem ust. 

— Nie, to mi nie wystarcza: Ja żądam od­
powiedzi jasnej: mnie, czy tamtego wszyst­
kiego? 

— Ciebie, Janku... 
Mówiąc to była zupełnie szczera. Wobec 

tego żywego trupa odbiegła ją wszelka myśl 
o sobie. Przestała jakgdyby wiedzieć, że sama 
istnieje. Cała świadomość Jej skoncentrowała 
sie w. fakcie, że ten oto Mjowjek. wfeótM g U ^ . 

wy­

ślę martwą bryłą, rzeczą, kawałem rozkładają­
cego się mięsa... 

Porwał ją nowy atak płaczu. Łkając ujął 
Włoczyński w ramiona,. tulił, całował, uspoka­
jał, ale wyraz bolesnego niepokoju nie schodził 
mu z twarzy. Nie zapytał ją dotychczas o to, 
najważniejsze... 

— Odpowiedz nu na jedno jeszcze pyta­
nie, — zaczął znów. a głos z trudem wydobywał 
mu się z zdławionego gardła, — czy po śmierci 
mojej wyjdziesz powtórnie za mąż? 

— Ach, Janku! Jak możesz w takiej chwili... 
Gwałtownym ruchem odsunął się od niej. 

Nie odpowiada, bo nie chce skłamać... Wyjdzie 
za mąż... Napewno wyjdzie... Za Horzewśkie-
go... Zresztą wszystko jedno, za kogo..«. Ten 
mąż obejmie w posiadanie jej oiało I będzie się 
niem sycił dowoli... A ona może rada będzie te­
mu... Tymczasem on, który to wszystko posia­
dał, będzie, gnił w zapomnianej mogile.-

Rzuci się ku niej, chwycił w objęcia, pod­
niósł wgórę 1 zdusił całą siłą swych potężnych 
ramion. 

Rozległ się chrzęst pękających kości. Ewa 
wydała jęk przeciągły. Na ustach jej ukazała 
się krwawa piana... 

Włoczyński złożył nieprzytomną Elę na 
łóżku wlęziennem i przypadł uchem do jej 
piersi. Serce biło. a nawet łomotało tak potęż­
nie, że od uderzeń tych drgał cały. Dopiero po 
chwilL zorientował s:e. że to jego własne serc* 
wali i zagłusza tętno Eli, 



O Niemcach południa i północy 
Wskrzeszenie starych antagonizmów 

W Niemczech ujawnia sio ostat 
nio silny antagonizm miedzy pół­
nocą — a wlec przedewszystklem 
Prusami — a południowemi kraja­
mi zwazkoweml. Jak Bawaria. Wir 
tembergja. Badenja. 

Antagonizm ten trwa od wieków 
I ujawnia sie to silniej, to słabiej.. 
Ody wybuchła wojna światowa, do 
konała sle unifikacja duchowa nie­
mieckich szczepów ood wpływem 
tiiebezoleczeństwa grożącego nań 
stwu. Po kiesce 1913 r. również ca 
łe Niemcy były zjednoczone pod 
hasłem obrony orzed zwycięzca­
mi. Wybuch wojny I nieszczęśliwe 
Jei zakończenie były nlelako kitem. 
psychicznie sprzęgającym tak Pni 
saków, jak I Bawarów. Sasów. Nad 
reńczyków I t. d. Były to lata w 
których antagonizmy dzielnicowe 
ustępowały miejsca wspólnocie oie 
miernie). 

W mlare lednak. Jak lata upły­
wały. ta wleź wspólna, łącząca kra 
Je Rzeszy, poczęła sle rozluźniać. 
Ą w chwili, gdy lunkrzy pruscy 
inów sięgnęli oo władze — wy­
buchł uśpiony od r. 1914 separa-
łyzm dzielnicowy 1 opór orzeclw 
hezemonii Prus. 

Aby antagonizm miedzy połud­
niem I nólnoca Niemiec zrozumieć 
trzeba slegnać do mroków średnio 
wiecza i przypomnieć sobie oowsta 
Bie tworu państwowego. dziś zwa 
neeo Rzesza Niemiecką. 

Otóż Niemcy nigdy nie stanowi­
ły państwa, którego stolica — jak 
np. Paryż czy Rzym. Stockholm 
Czy Madryt — byłaby punktem kon 
centracyinym myśli państwowe). 
Punkt ciężkości niemieckiej Idei pań 
ttwoweJ krążył w ciągu wieków 
ód południa na północ I od wscho­
du na zachód. Niemcy nie powsta­
ły organicznie lak no. stare pań­
stwo rzymskie, rozrastające sie z 
iednei komórki twórcze), lub no. 
państwo polskie z orastare) siedzi­
by Piastów. Rozwój państwa nie­
mieckiego odbywał sle zupełnie ina 
czej. 

Pierwsza osia krysfallzacyjna by 
ło państwo Karola Wielkiego, a 
punktem centralnym stolica w Ak­
wizgranie. 

Jednak Akwizgran okazał sie — 
wobec ujawnionego rui wówczas 
•Dranz nach Osten" — zbyt eks-
centryczny. Toteż punkt ciężkości 
idei państwowej przeniósł sie do 
Regensburga. Lecz I to miasto było 
zbyt dalekie dla ekspansji Niemiec 
na wschód Wiec ounkt ciężkości 
orzenosl sle niebawem do Saksonii. 

Jliiaja dwa stulecia I znów zm'a-
a: poczyna sie ciążenie ku połu­

dniowi. poprzez Alpy w stronę 
Włoch. Wśród walk Owelfów z Oi 
bellinaml Niemcy spadają do roli 
podrzędnej orowmcii. » osia. do­
koła które! obraca sle polityka pań 
stwowa. lest linia Wiedeń—Rzym. 
Następuje okres tinadku władzy ce 
sarzy niemieckich, przy równocze 
snem wzmożeniu sie znaczenia 
Habsburgów. Więc Wiedeń staje 
Sie punktem centralnym niemiecko 
sci: pojecie ..państwa niemieckie­
go" powoli zatraca sle. IstnfeJe mo 
sarchja habsburska — i narastają 
wpływy Hohenzollernów. Rewolu­
cja francuska I woiny napoleoń­
skie zadała cios staremu ..cesar­
stwu". Pozornie Istnieje ieszcze sto 
Eca takiego cesarstwa. Frankfurt n. 
Menem, ale rywalizacja obu poli­
tycznych biegunów Wiednia Habs 
burgów i Berlina Hohenzollernów 
prowadzi do katastrofy 1866 roku. 
Wiedeń musi kapitulować orzed no 
•jyym punktem centralnym. Berli-
Tiem. który w kilka lat potem, oo 
Sedanie. staje sie stolica wskrze­
szonego cesarstwa, tworu lunkra 
pruskiego Ottona von Bismarcka. 

Ale pod oowlerzchnia tego two-
żu kraża wciąż stare antagonizmy. 
jatrza sie niezabliźnione rany. za­
dane przez pruskich zdobywców 
poczuciu odrębności poszczegól­
nych kraiów. Te orady separaty­
styczne miały silnych orędowni­
ków w ujarzmionych przez Hohen 

Pned przedłużeniem 
umowy „Sowpoltorsu" 
P.-tyjazd de'«|8fów sowieckich 

W edu kontynuowania roz­
mów co do przedłużenia umo­
w y „Sowpoltorgu". przybędą do 
Warszawy w ciągu bieżącego 
miesiąca przedstawiciele „Wnio 
sztorgu" b. prezes Sowpołtofgu 
p. Rozenszejn oraz obecny pre­
zes tej organizacji p. Pirsów 
jak również przedstawiciel pol­
skiej strony „SowpoJtorgu" w 
Moskwie p. M. Grmberg 

Największa biblioteka 
muzyczna 

• Polsce 

zollemów dynastjach. Separatysta-1 Bądź co bądź lednak zaostrzenie 
mi byli Wittelsbachowle w Bawa- sie stosunków miedzy południem a 
rji. Wetlinowie w Saksonii, sępa- północą Niemiec lest objawem bar-
ratyzm kwitł I w Wirtembergii. Ba I dzo charakterystycznym I nie oo-
denli. Koburgu i innych krajach 

Miał on również silne bodźce w 
różnicach religijnych. Południe Nie 
mieć. katolickie. Ignelo do kultury 
romańskiej, miało silne kontakty z 
papiestwem: północne Prusy, pro­
testanckie. zwalczały silnie te prą­
dy. 

Wreszcie były również głębokie 
różnice miedzy ujmowaniem t. z w. 
misji dziejowej Niemiec. Południo­
we Niemcy od zarania kultury śre­
dniowiecznej raczei ciążyły na za­
chód; północne raczei na wschód. 
W krwi iunkrów pruskich atawi­
stycznie przeszczepiało sie krzy-
żactwo ze swem ciążeniem ku zie­
miom słowiańskim I nadbałtyckim 
obcem zgolą dla Bawarów, wpa­
trzonych bądź na oołudnie poprzez 
Alpy bądź na zachód w kraje nad 
Renem. 

Oto były te Ideowe różnice, któ­
re pogłębiały w clagu wieków an­
tagonizm południa I północy Nie­
miec. 

Dziś oczywiście antagonizm ten 
ma iuż inne podłoże. Niema luż dy 
nastyi. graiacych na nucie separa­
tyzmu: czynnik religijny też nie 
odgrywa tej roli. ink ongi np. pod­
czas 3D.|etniei woiny o prymat ka­
tolicyzmu nad protestantyzmem. 

Dziś chodzi tylko o hegemonie 
Prus. o walkę obronna południo­
wych nrowincyi. 

Oczywiście antagonizm obecny 
rozegra sie w Niemczech w formie 
walki nolltycznei. O tern. abv — 
tak ongi miedzy Wiedniem a Ber­
linem. Habsburgami a Hohenzoller 
nami — wyraził sie w formach woj 
nv niemu mowy. 

zbawionym znaczenia dla zagra 
nicy. Jest ono nieiako wentylem 
bezpieczeństwa przed zbytniem na 
gromadzeniem sie w Prusach ga­
zów trujących których eksplozja 
mogłaby spowodować szereg trud 
ności również i ich sąsiadom™. 

M. 

Państwo „służby społecznej" 
Wizia przyszłości prof. Wacława Makowskiego 

W okresie, kiedy świat pracow­
niczy przejawiał gorączkowa ak­
tywność organizacyjna (powstanie 
Unii Związków Pracowników Urny 
stowych I Centralne) Rady Pracow 
mczej. Ifczacel pół miliona zrzeszo 
nych obywateli) ,.Express Poran­
ny" wiele mielscu ooświeeał zagad 
nieniom które obJaćby można zbio 
rowym tytułem: ,.Ku państwu spo­
łecznemu". 

Toteż czytelników zainteresują 

Dzieła sztuki w kościołach 
pod szczególna opieka 

Z okazji otwarcia pinakoteki wa­
tykańskiej (galerii malarstwa) pa­
pież Piuz XI wygłosił dłuższe prze 
mówienie, w którem poddał kryty­
ce najnowsze prądy w sztuce pla­
stycznej. a zwłaszcza w sztuce ko 
ścielnei. 

Nawiązując do przemówienia pa 
yieża, ks. kardynał Rakowski wy­
dał list pasterski do ducnowieft-
stwia archidiecezji warszawskiej. 
zawierający wskazania, iak należy 
konserwować dawne dzieła sztu­
ki znajdujące sie w kościołach oraz 
iakle dzieła nowe można wprowa­
dzać do kościołów i kaplic. 

A wiec w myśl listu pasterskie­
go nie wolno usuwać z kościołów 
zabytków sztuki z zakresu budow­

nictwa. malarstwa, rzeźby i wrzel 
kiej innej ozdoby. Natomiast należy 
je z pietyzmem przechowywać i 
konserwować. . 

Nie wolno odnawiać ani dzieł 
sztuki, ani sprzętów kościelnych 
bez zezwolenia władzy archidiece­
zjalnej. 

Zabrania sle wprowadzać do 
świątyń nowych dzieł sztuki, któ-
reby nie odpowiadały ani tradycji, 
ani stylowi kościoła, zwłaszcza nie 
wolno zawieszać żadnych oleodru­
ków. 

Do przestrzegania tych przepisów 
ks. kardynał ustanowił w każdym 
dekanacie specjalna komisje rze­
czoznawców. 

60 dyrektorów gimnazjalnych z całe Polski 
na S-c o tygodniowym kursie w Warszawie 

W stolicy bawi od paru dni przel pięciotygodnlowy kurs wychowaw 
szło 50 dyrektorów państwowych! czy. Z Warszawy przydzielono 4 
i publicznych gimnazjów oraz se-1 osoby z pośród dyrektorów pry-
minarjów nauczycielskich, którzy watnych gimnazjów. 
z całej Polski zostali powołani na I 

niewątpliwie wywody, wygłoszo­
ne publicznie, ood tym właśnie ty­
tułem. przez tak wybitnego znawcę 
zagadnień państwowo . ustrojo­
wych takim jest wicemarszałek 
Setmu. orof. WAcław Makowski. 

Dla orof. Makowskiego państwo 
iest forma nieiako ..orzedustawna" 
w która obywatele mała wlać treść 
iak w kryształ wino. Jakie wino? 
Konstytucja ktńret szuka nletylko 

Polska, ale cała Europa, ma zawie 
rać takie formy orawnooaństwowe 
by państwo stało się organem stuł 
by społeczne!" — odpowiada pozy 
tywnie orof. Makowski. 

A wiec państwo nie lest wszech-
rwiazkiem związków, lecz lest to 
władza polityczna, stawlalaca so­
bie za zadanie służbę społeczni. 
Jest to wlec „państwo służby spo­
łecznej". 

W laki sposób państwo może ro­
le swoja spełnić? Prof. Makowski 
odoowlada ledynie ogólna dy­
rektywa: „przeobrażenie organów 
państwa z wykonawców ustaw, w 
organy służby społeczne!". 

Przykład: wybucha zatarg mie­
dzy zorganizowana praca a zorga­
nizowanym kapitałem. Państwo mu 
si Ingerować bv zapobiec wstrzą­
som. Jak sle odbywa ta mediacja? 
czy wnosi sie na Selm orolekt u-
stawy? To dobre, gdy chodzi np 
o pozbycie sie orzez państwo'czę­
ści iakichś domen publicznych (kon 
trola). ale nie w wypadku żywegp 
życia, palacel sprawy społecznej. 
Tu państwo wkracza — oparte o 
autorytet fizyczny 1 moralny — w 
roli agenta służby społecznej. 

—Państwo liberalne—mówi prof. 
Makowski — państwo, wyrosłe na 
nrawach człowieka, na wolności 
iednostki. było zbiorem ustaw, chro 
nincvm teoretycznie teł iedno<srkl 

Walka z bezrobociem 
musi być uwzględniona w programie gospodarciym 

i 
Towarzystwo motyki i oosnr narc-

<Jcwei (T.ON) orzyleto w depozyt 
cenne zfclory muzykologiczne Edmun­
da Wrocklezo. liczące (góra 100 000 
eksponatów wartości muzealne), w tel 
l<ezbte nalwieksza * PoUce biWjoteke 
muzyczni. zrwleralaca około 10,000 
•omów. 

Dyskusja na temat programu 
gospodarczego w Polsce zatacza 
coraz szersze kręgi i wzbudza o-
gólne zainteresowanie. Wypowie­
działy sie w tym przedmiocie ze­
brania Rady Przemysłowej i Ty­
dzień Rolniczy. Ukazały sie ksiat 
ki Landsberga I Steckiego. Młynar­
skiego I Lipińskiego, a w tych 
dniach wyszło z pod prasy drukar­
skiej na szeroka skale zakrojone 
dzieło Henryka Tennenbauma 
..Struktura Gospodarstwa Polskie­
go" (tom I). 

Jednocześnie cała nieomal pra­
sa wypowiada sie w tym przed­
miocie. a miedzy „Oazeta Polska" 
a ..Kurjerem Polskim" rozwinęła 
sie szczególnie ciekawa dyskusja na 
temat zasadniczej linji programu. 

Naogół wysuwane postulaty pó-, 
krywaja się z zasadnlczemi wy-
tycznemi polityki gospodarczej rzą 
du i Banku Polskiego Bezwzględ­
nie obowiązuje w tych postulatach 
zasada utrzymania stałości walu­
ty a rozpiętość miedzy cenam 
produktów rolnych i artykułów 
przemysłowych powinna być u-
sunieta przedewszystkiem przez 
zniżkę cen i kosztów produkcji 
przemysłowej. Nawet zjazd rolni­
czy nie wysuwa wyraźnych posty 
latów podnies'en'3 cen produktów 
rolnych, a przemysłowcy kładą 
główny nacisk na obniżenie kosz­
tów produkcji. 

Niedomów:en-a.. 
Oczywiście, sa poważne różnice. 

a powiedzmy ściślej niedomówie­
nia w wypowiadanych opinjach: 
„W waszych rozważaniach iest 
dotkliwa łuka" woła p. (j. o.) w 
swoim znakomitym artykule w 
„Gazecie Polskiej" z 9 listopada 
do przemysłowców: ..domagacie s e 
zniżki tam. gdzie chodzi o podatki. 
świadczenia socjalne, taryfy kole­
jowe i nawet pewne koszty kre­
dytu. Ale jednocześnie próbujecie 
dowieść, że zniżka cen przemysł'! 
wych artykułów skartelizowanycb 
byłaby szkodliwa. Byłoby lepei 
dla gospodarki społecznej, gdyby 
np. X najgorszych cementowni 
zbankrutowało. Y zaś lepszych 
pracowało pełna para i mogło od­
dawać tanio swój wyrób. Sepie i 
niż wówczas, kiedy wszystkie ra­
zem wytwarzają mniej 1 drożej. 
niż mogłyby wytwarzać Y ocala­
łych". 

A na to p. Andrzej Wierzbicki 
opierając sie na cytatach z dziel Li 
gi Narodów, odpowiada: ..Kto ob­
niżenie cen przemysłowych chce 
wprowadzić w życie, powinien z 
cala otwartością głosić koniecz­
ność jednoczesnego obniżenia płac'' 

Zlowrog;e widno 
I oto dyskusja doprowadziła nas 

do najtrudniejszego I najdelikatnlei 
szego punktu w programie gospo­
darczym. Polityka deflacyjna. zdą­
żająca do obniżki cen. może nas do 
prowadzić do celu. tylko nie o-
szczedzajac nikogo I niczego, po 
trupach słabszych przedsiębiorstw 
i warsztatów, po przez redukcje 
plac i zwotatieafe pracowników, a. 

zbankrutowanych, lub broniących 
się przed bankructwem przedsię­
biorstwach. Jeżeli kalkulować bę­
dziemy tylko „ekonomicznie", po­
zostawiając na boku wszelk:e 
względy społeczne i polityczne, to 
droga deflacji doprowadzić nas 
musi konsekwentnie do zamknię­
cia szeregu słabych, obciążających 
gospodarstwo społeczne przedsię­
biorstw, czy to prywatnych, czy 
państwowych do zwolnienia czę­
ści pracowników w innych przed­
siębiorstwach, które mogą sle ura­
tować tylko przez konieczne dia 
kalkulacji redukcje. 

I oto na drodze deflacji spotyka­
my widmo najstraszniejsze, które 
nawet odważnych sklonićby mo­
gło do ucieczki: widmo wzrastają­
cego (choc!aż tylko prze.'śc!owo) 
na tle ogólnej nędzy bezrobocia. 

Wyzyskajmy chwile 
Kiedy wybieraliśmy się w te 

ciężką drogę, musieliśmy być przy 
gotowani na to. co nas czeka Dzi­
siaj trudno byłoby nawracać na 
drogę łatwiejsza, choć może n'e 
tak skuteczna — w rezultacie osta 
tecznym, drogę odbudowy cen 
przemysłowych i rolnych. Ale czy 
nie można i czy nie należy szukać 
środków złagodzenia groźnych 
pod każdym względem objawów 
bezrobocia. Jeżeli trzeba zamy­
kać nierentowne i powodujące dro­
żyznę przedsiębiorstwa, jeżeli kon­
centracja przemysłu i racjonalna 
gospodarka musi zwiększać chwi-
Iowo bezrobocie, to czy nie należy 
przez odpowiednia ' inicjatywę 
pchnąć rzesze bezrobotne ku In­
nej owocnej pracy? Właśnie w o-
kresie depresji, kiedy zamiera ży­
cie gospodarcze. Państwo, rozpo­
rządzające wiekszeml możliwościa­
mi powinno zaspokajać swoie po­
trzeby. Jeżeli krai potrzebuje dróg 
żelaznych czy bitych ieżeli w o-
kresie dobre) koniunktury odczu 
wać sle będzie brak taboru kolejo­
wego Jeżeli niektóre prace w dzi* 
dżinie regulacii rzek czekają od 
lat na załatwienie — to czy n'e 
powinno sie przystąpić do tvoh 
orać w momencie stagnacji i n'*-1 

szych cen a nie czekać z rozpo-
C7eciem tych robót do czasów do­
brej koniunktury? 

Proponujemy-. 
Jeżeli Państwo ze względów soo 

łecznych zatrudnia w merentuia-
cycb się przedsiębiorstwach licz­
ne rzesze robotników, to czy nie le­
piej użyć ich do robót I przedsie 
wzięć, które sa konieczne I będą 
mns!ały być wykonane w przy­
szłości. 

Proponujemy zatem ze wzglę­
dów społecznych I gospodarczych 
uzupełnienie omawianego obecne 
programu gospodarczego przez o-
pracowanie planu Inwestycyj, do 
których należy przystąpić Inwe 
stycje te powiony mieć charakter 
produkcyjny, a nie konsumpcyjny. 
Nie mogłaby np. wchodzić do tego 
programu budowa domów miesz­
kalnych. natomiast rozwói środków 
komunikacyjnych odpowiadałby 
team warunkowi. Inwestycjo te PO* 

winny dalej podnosić ogólny stan 
gospodarczy kraju. 

Inwestycje takie, zmniejszając 
bezrobocie, byłyby pożądana ko-
rektywa deflacyjnego programu 
gospodarczego z punktu widzenia 
socjalnego. Podnosząc produkcje 
przemysłowa, umożliwiłyby one 
stotna obniżkę cen.. Podobny pro­
gram. otwierając perspektywy lep­
sze) przyszłość! ł przyczyniając 
się do poprawy stanu gospoda: 
czego i kulturalnego krału. notra-
f!lby wpłynąć również dodattro 
na stan osych'czny społeczeństwa 

Skąd wziąć środki na sfinanso­
wanie takie programu? 

Skąd wzia( środki? 
Jeżeli sa pieniądze na utrzymy­

wanie przy życiu warsztatów nie 
rentownych I wpływających na 
zwyżkę cen. to musza się znaleźć 
środki na kontynuowanie robót. 
które sa potrzebne i w przyszło­
ści będą musiały być wykonane. 

Należy się. zdaniem naszem. o-
przeć nie na lednem źródle, ale się 
gnać do różnych sposobów. 

Posiadamy fundusz bezrobocia 
którego użycie na cele produkcyj­
ne byłoby wskazane. Jeżeli chodź-
0 budowę dróg. to Istnieje fundusz 
drogowy, który ma prawo zacią 
gać pożyczki i może uzyskałby |e 
od zainteresowanych firm krajo­
wych. czy zagranicznych. Podob­
no istnieją nawet konkretne propo­
zycje ze strony niektórych gałęzi 
przemysłu dostarczenia \na kredyt 
materfałów. leżących na składzie 
aby umożliwić dalszą produkcję. 

Kapitał zagraniczny 
Jeżeli chodzi oi walkę z bezrobo­

ciem, to nie należy się cofnąć na­
wet przed współpraca z konsor. 
cjami zagranlczneml. które przy­
stąpiłyby do wspólnej akcji z kon­
sorcjami połsklęmi. za-nteresowa-
nemi w danej dziedzinie. 

Obiegła niedawno prasę wiado­
mość o utworzeniu konsorcjum mię 
dzynarodowęgo. którego celem 
byłoby wykonanie robót inwesty­
cyjnych w Polsce I Rumunji. Czyż 
mamy oczekiwać na inicjatywę ze 
strony obcych? 

Wiadomo również, ie Liga Na­
rodów zajmuje się przygotowa­
niem podobnego programu I roze­
słała cyrkularz do różnych krajów. 
w którym orosiła o przedstawienie 
projektu robót publicznych I Pol­
sce udzieliła już odpowiedzi. Są to 
projekty odległe I może zbyt wiel­
kie. ale należy czekać na Ich rea-
lilzację. lecz rozpocząć tymcza­

sem prace w mniejszym, lecz wła­
snym zakresie. 

Jeden tylko sposób sfinansowa­
nia projektowanych Inwestycyj 
musimy zgóry odrzucić, to iest ta­
ki. który angażowałby w znaczniej 
szym stopnin nasz Bank emisyjny 
1 mógłby wywołać inflację. 

Bezrobocie lest klęską nietylko 
dlatego, że zasiłki bezrobotnym o-
barczaJa dotkliwie fundusze publlcz 
M. J e * ono klęsk* dla •tano Mo­

ralnego bezrobotnych, skazanych 
na mizerny żywot bez jutra, zała­
manych w swojej woli do wysiłkj, 
w swojej nadziei osiągnięcia lep­
szej doli. Materiał ludzki i jego 
zdrowie moralne sa najwyższem 
dobrem narodu. Duszy robotnika 
należy sie nie zasiłek przy bezczyti 
ności. ale płaca za uczciwą, poży­
teczną pracę. 

H. S. 

prawa I wolność. Zdawałoby siej, 
że taka konstytucia natężona za­
kazami. czego to nie oow-.nn wy­
rządzać sobie wzalemnie obywa­
tele. by nie uszczuplać swych praw 
i wolności — taka umowa społecz­
na strzeżona ustawodawstwem 1 
oolicia powinna kwestię załatwiać! 
A przecież co się dzieje? pod o-
chrona tych ustaw — ..prawnie I 
legalnie" dzieją się najstraszliwsze 
krzywdy, człowiek miażdży czło­
wieka (ostatnie wypadki w Gene­
wie hołdujące! demokracji ..indy­
widualnej"). 

Stad wniosek: państwo „norm 
prawnych", państwo wyłącznie po 
licyjne. traktowane, lako obrońca 
mienia I wolności, nlę wystarcza 
iuż interesom nowożytnego czło­
wieka: on żąda od państwa roli 
aktywne!, rozstrzygania skompli­
kowanych zagadnień kulturalnych 
• gospodarczych. 

Znów przykład: przedstawiciele 
warstwy soolecznei urodzonych li­
berałów — ziemiaństwa które prze 
cięż tkwi w koncepciach zarania li­
beralizmu z przed 150 lat. . gJy 
.contrat social" J. J. Rousseau był 
rewelacla I rewolucia gdy orawa 
iednostki trzeba bvło wywalczać. 
— zebrani na wszechpolskim zjeź­
dzie rolniczym w Warszawie, u. 
chwalaia rezolucje, z których k iż-
da zawiera lakleś żądanie ingeren­
cji państwa w życie Ich autonoml-
cznel lakoby rzeczyoosoollte). 
' Tak wlec życie, wysuwaiace pro 
bierny I zadania praktyczne któ­
rym kapitalizm Indywidualny snro 
stać nie potrafi, samo wyzywa Idee 
.państwa społecznego" — owego 

oaństwa służby społecznej, w któ-
rem rola odpowiedzialnego twór­
czego czynnika soołecrneeo ma 
przypaść każdemu organowi: od 
głowy państwa do najmniejszego u-
rzednika — kiedy w państwie o-
Dartem o sztywne normy prawne, 
każde ogniwo administracji było 
iedvnie nlewolnym Interpretatorem 
I stróżem ustaw. 

— Zapewne, państwo w ten spo­
sób było gwarantem oraw obywa­
teli. ale była to gwarancia negaty­
wna. gdy dziś musi ono działać po­
zytywnie — mówił orof. Makow-f 
skl. 

Wagę tęgo przemówienia P. wi­
cemarszałka Selmu wygłoszonego 
na ostatnim wieczorze dvskusvi-
nym organlzacll gród'klei BRWR 
Warszawa — Południe óodnosl le­
szcze aktualność zagadnień ustro* 
iowvch w dobie rewizji nasze! kon 
stytucJL leL Jfc 

-ł«e-

0 boks e, afe nietylko o bokserach 
Można mftwić o Waterloo. o Seó>-

nie, o pogromie polskiego pieśclarstwa 
na ringu dortmundzkim — niepodobna 
Jednak wspominać o kompromitacji. 

Była ciężka kieska, nie było wstydu. 
PrzegralAniy ba-rdzo wysoko, w po­

wietrzu wisiała porażka do zera, aie 
mimo to Polacy zademons«rowali do­
bry sport watkę fair I podobali sle wi 
downi. Publiczność wychodziła z hali 
z przekonaniem, że wynik jest grubo 
wyższy niż różnica poziomu miedzy re 
prezentacjami obu państw. 

Jak wlec doszło do tak bolesne] po­
rażki cyfro* ej? Sekret jest bardzo pro 

sle chłopcy z zadatkami na mistrzów. 
Dlaczegobyśmy nie mich' znaleźć Z.e-
llńskicgo w wadze koguciej czy lek­
kiej? 

Tyle o bokserach. Przykre słówko 
należy sle P.ZB. W ostatniej chwili ro 
kowań przedmeczowych P.Ż.B. zaża> 
dał specjalnej dopłaty od Niemieckie­
go Związku na koszty ulgowych pasz­
portów. Niemcy interweniował! o zniż 
'..e tej pozycji, ponieważ zachwiała o-
na ich kalkulacją handlowa spotkania. 
Bądź co bądź w gre wchodziło 900 zlo 
łych-. 

Interwencja w berfirtskrm Polsko-Nie 
sty: Niemcy byM zawsze odrobinę !e-|mieckim Komitecie Imprez Sportowych 
psi od Polaków Czasami ledwie - le- - doprowadziła do tego. że konsulat pol 
dwie. czasami więcej, zawsze — wyraź 
nie. Nie było ani jednej z 7-mlu prze­
granych wałk. gdzie sędzia mógłby 
choć przez chwilę zastanawiać Się nad 
rcźuliaiem. Nieznaczne, ale zdecydowa 
ne porażki. 

Mówimy w tej chwili o walce Polu-
sa. Clwnielewsk-ego I Zielińskiego. Cl 
trzej powinni nieraz Jeszcze wejść do 
reprezentacji Polski. Dobrzy, obiecują­
cy zawodnicy! 

Z pewnemi zastrzeżeniami dołączyć 
można nazwisko Sipińskiego. Doskona­
ły taktyk, dobry technik rozporządza 
Jednak w tej chwili zbyt słabym cio­
sem. Wiemy, jak trudno lest usunąć 
tę wadę. a przecież z drugiej strony 
trzeba pogodzić się z faktem, że bez 
ciosu niema boksera. 

Gamcarek wygrał Jedyną walkę wie 
czoru. Zwycięstwo było pewne i prze­
konywujące. Ale styl tego zawodnika 
o strasznym ciosie pozostawia wiele 
do życzenia. Nie można wygrywać 
walk z klasowym przeciwnikiem, mając 
tylko Jedno uderzenie (sierp z prawej 
reki w szczękę). Przecież Stratmatm — 
slaby fizycznie, lecz precyzyjny tech­
nik — Już po dwu rundach zorientował 
się. Jak należy się bronić przeciw po­
tężnemu łodzianinowi. Inna rzecz, że 
wówczas Niemiec miał już mecz prze­
grany... 

Garncarek wymaga nauczyciela i sta 
lej opieki, w Jeszcze większym stopniu 
niż wszyscy pozostali zawodnicy. Ża­
den z nich nie umiał bić lewą. ani żaden 
z nich nie umiał kryć się przed ciosem 
i lewej rekL Wszystkie nokauty I nok 
dauny przyszły z lewel strony. Boks 
polski wymaga dobrego trenera I — 
kto wie — czy ule należałoby go po­
szukać właśnie wśród zawodowców nie 
mieckich. 

O Forlanslcim, Arsktm I Tomaszew­
skim sądzimy, że nie powinri luż ni­
gdy znaleźć się w szeregach reprezen­
tacji. Dzielni skądinąd zawodnicy od­
służyli swoje I powinni pójść na eme 
ryture. Lepiej wystawić na porażkę 
młodego pięściarza, który może wy­
nieść pewne korzyści, niż poniewierać 
po ringach uczciwie zdobytą sławę nie 
pokonanego w Niemclech Arsklego. 

Eksperyment z Zielińskim wykazał, 
że wśród nasza] młodzieży 

skl w Berlinie zasypał M.SZ depesza 
ml o przyznanie bezpłatnych dowodów 
osobistych. 

Przyjechała do Berlma drużyna, 
Macie paszporty bezpłatne? — Niest 
ty, nie udało sie wyrobić! Musicie nam 
zapłacić dodatkowo 900 złotych. 

Niemcy zapłacili, ale z Ironją wzru­
szali ramionami. Na całym świecie1 re­
prezentacje państwowe korzystają z 
najdalszych ulg — a tymczasem w Pot 
sce... Oryginalny krajl 

Tymczasem po przyjeździe do War 
Szawy dowiadujemy się że M.S.Z. przy 
znało bezpłatne paszporty bokserom, 
ale- kierownicy ekspedycji ukryli ten 
fakt I zamkasowali pieniądze do kasy 
związkowej! 

Prosimy Związek Związków o zba­
danie te] spra-wy I zmuszenie PZ.B. 
do zwrotu nieprawnie zatrzymanej su­
my. Jest to niewłaściwy sposób zarob­
kowania. Kasa PZB nie mole tuczyć 
się kosztem ośmieszania naszego MSZI 

Wreszcie słówko o obsłudze praso­
we] tego spotkania. Większość dzien­
ników nie była w stanę wysiać do 
Dortmundu własnych korespondentów, 
zadowoliła się wlec sprawozdaniem 
P.A.T-*. 

W sprawozdaniu tent izytamy takie 
nonsensy. Jak o ciosach Arskiego w 
Pierwszej rundzie (runda nawekruś de 
fonzywna), o przewadze taktycznej 1 
technicznej Bergera na początku me­
czu z Tomaszewskim (Berger byl trzy 
razy na ziemi I skończył rundę nok-
datm). I wreszcie o „technicznym no­
kaucie" Foriańskiego I Tomaszewskie­
go. 

Nieprawda! Oba] zawodnicy przegra 
II najregulanuejsiym 1 najzwyklejszym 
nokautem pod słońcem. G przerwaniu 
walki 1 o nokaucie technicznym nie by 
ło mowy! 

Takie kwiatki powstają, kiedy poważ 
na I dbająca o swoją renomę agencja 
powierza sprawozdania sportowe lal­
kom z terenu politycznego. Powtarza 
się Mad ..Polskiego Radja": zdolny I 
utalentowany reporter polityczny ple­
cie głupstwa o sporcie. 

Zwracamy uwaię PAT-a na możli­
wość „nokautu technicznego", wiszące­
go nad pomyślnie rozwijającym się 
działem sportowym. trd 
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Obniżenie poziomu morza Śródziemnego 
Fantastyczny projekt inżynierów niemieckich 

11 listopada b. r. na lotnisku lonipelhof 
cod Berlinem odbył sie pierwszy pu­
bliczny start rakiet pomysłu inż. Til-
lloga. Na zdjęciu ledna z rakiet na 

chwile przed startem. 

Laury Juliusza V«rne'a, który 
przewidział ongiś tyle. zdawało się. 
niepodobieństw, kusza niejedna atn 
bitna Kłowe. Raz po raz pojawiają 
sie fantastyczne projekty, mogące 
śmiało iść w zawody z nnaginacia 
głośnego powieściopisarza. 

Gdy Verne wszakże puszczał wo 
dze wyobraźni w nieznane i"anty­
cypował nieorzeczuwane leszcze 

jptzez nikogo wynalazki dzisiejsi 
I 'ego naśladowcy maja na oku czę­
sto cele praktyczne: jak usunąć 
przyczynę nieoorozwnień miedzy 
noszczególneitii narodami, a orze-
dewszystkiem: jak zwalczyć kry 
zys gospodarczy? 

I. W ostatnich latach inalązlo sie 
kilku takich fantastów. Głośny był 
w roku zeszłym Dian mostu nad Po 
morzeni opracowany przez znane 
go propagatora Paneuropy p. Cou-
denhove • Kalergi. Podjął go ostat-
n.o. choć w nieco odmiennej formę. 
publicysta angielskiego.. Óbserve-
ra". Oarvin lecz wzbudził i. wzbu­
dzić musiał więcej oburzenia niż 
zainteresowania. Jeszcze bardz ej 
niezwykły plan, bo mający być 
panaceum na kłopoty całej Euro­
py. opracowała I oąlosi(a grupa ;n--
żyn erów niemeckich pod wodzą 
dr. inż. Hermana Soergela z Mo­
nachium i dr. inż. Fritza Hoegera 

Lord angieski czy argentyński „gigolo"? 
Zagadka młcdei listralllkl w Paryżu 

Paryż ma nową zagadkę kryminal­
ną: tajemnicza śmierć miss Ruth Coo­
per. młode] i urodziwej Australijki. 

Przyczyny, które skłoniły miss Coo 
per do zamieszkania w „stolicy świa 
isjf'. nie są nikomu znane. D:>ść, ie 
przebywała tam oddawna, prowadząc 
tycie, wypełnione atrakcjami. Jakie 
daje cudzoziemcom stoi.ca Francji. 

Mieszkata samotnie, w wykw nt-
nym lokalu przy ul. du Colonel-Re-
nard Z czego sic utrzymywała, nie 
wiadomo. 

Krytycznego wieczora powróciła do 
domu nie sama; towarzyszył Jej sma-
glóiicy ..gigolo" argentyński. który 
wdrapał ją od dłuższego czasu w taj­
niki tanga na jednym z błyszczących 
parkietów śródmiejskiego dancingu. 
Powoli przyjaźń miedzy „m.strzem" 
a uczenicą zacieśniła sie do tego stop 
n;i. że oboje odbywali dłuższe prze­

chadzki, a piękny tancerz stal Sie co­
dziennym gościem zacisznego budu­
aru przy ul. Colonel-Renard. 

Tego dnia „gigolo", po zwykłym 
•PBcerze pożegnać m:ał miss Ruth 
przed drzwiami mieszkania. Wrócił 
po godzinie, a za chw lę zbiegł prze­
rażony, oznajmiając dozorczyni, ie 
zastał piękną Australijkę nieżywą. 

Mord. czy samobójstwo? Oto pyta­
niu które usiłują rozwiązać władze 
śledcze energicznem dochodzeniem. 

Sytuacje wikła tajemn czy stosunek 
miss Cooper do młodego lorda, dzie­
dzica Jednej z pierwszych fortun Wiel 
kii] Brytanii. Poznali się kilka mie­
sięcy temu, wśród ucech życia wiel 

komiejskiego. Australijka, obdarzona 
sHnym temperamentem, spalała sie w 
ogniu nagłego uczucia — flegmatycz­
ny zaś lord bawił się nową znajomo­
ścią. spędzając w Jej towarzystwie 
week-end'y nad Sekwaną. Aż wre­
szcie przestał przyjeżdżać i dawać 
znać o sobie. 

Dziewczyna odczula głęboko swe 
opuszczenie: stała sie zamyślona, po­
nura, zaczęła stronić od przyjaciół. 
znajdując ledyną rozrywkę- w samo­
tnych eskapadach do spelunek Mont-
martre'u I przygodnych znajomo­
ściach. Jedną z takich była przyjazd 
z argentyńskim ..gigolo". 

0*<: 

Murzyni 
są coraz jaśtrejsi 
Znany Jest ppwsieclmbs fakt, ie Wa­

li w Ameryce niechętnie żenią się t 
murzynkami, a brał* kobiety w wyjąt­
kowych- tyfto-wróadlt-iefi'- - -pośłttWaJą 
murzynów. , r\ ^ •" • " " 

A nrimo to. stwierdzono ostatnio, że 
cera murzynów staje, sie coraz to Jaś­
niejsza. # , • 

Na zjeździe eugentoznym w Nowym 
Jorku doktór antropologii Irena Taii-
ber uzasadniała ten fakt na podstawie 
naukowej. 

Udowodniła, że owe zmiany powsta­
ją na zasadzie ustawicznego krzyżowa 
nia sie Jaśniejszych I ciemniejszych 
murzynów. 

Przyszłe pokolenia negrów będą mia 
ły barwę mlecznej kawy. 

'.Tfil'-

Szatnia bez szatniarek 
znakomity wynalazek amerykański 

W lednym z cyrków amerykańskich, 
posiadających długie korytarze, wy­
budowano dla publiczności szatnie szaf­
kowe. 

Nabywający bilet w kasie, otrzymu­
je kluczyk do szafki, której numer Jest 
uwidoczniony na kluczyku. W szafce 
Jest mejsce na wierzchnie okrycie' z 
tfwn osób. 

To nowe urządzenie ogromnie sie po­
doła publiczności, która nie potrzebu­

je sie Juz tłoczyć przy szatniach, ob­
sługiwanych przez „żywe szatniarki": 
szafka nie wyciąga też ręka po napiwek. 
nie gubi kaloszy, nie zamienia paraso­
la, nie wręcza adwokatowi teki redak­
tora I odwrotnie. 

Ponieważ wynalazek zamorski nie 
ie.vt patentowany. wiec przedsiębior­
stwa widowiskowe europejskie mogą 
bezkarnie go zastosować - u siebie. 

Genewa pod strażą wojska 

z Hamburga. 
Szczegóły planu, zestawione jak 

uajdok ładniej z typową dla Niem­
ców precyzją, opublikowano w 
. Revue d"Allemagne". Są one już 
przedmiotem dyskusji publicznej na 
Zachodzie. Przyjrzyjmy sie un i 
my. 

Na czem polega plan Soergela? 
Proponuje on n. mniej, ni w.ecej, 

tytko.-, obniżenie poziomu Morza 
Śródziemnego! Obn.żenie o AM 
metrów, przez co z głębin morza 
wydostanie s e na powier^chn ę 06 
lys ecy kilometrów kwadrato­
wych z.emi! 

Czy to jest możliwe? A jeżeli 
możliwe, to jaki jest cel tak.eifo 
przeds ewi cca? 

Soergel odpbwada wyczerpują­
co na oba te pytań a. 

Morze Śródziemne byto niegdyś 
jęzorem o poziome o 1.000 me­
trów niższym, n.ż obecny. Dopie­
ro w epoce lodowej Europa od­
dzieliła s:ę od Afryki i morze Sród-
z.emne przyjęło obecny kształt. Nie 
nra 'jednak żadnych przeszkód, 
aby: przywrócić mu dawne rozm.a 
ry. Jak każde morze, paruje i mo­
rze Śródziemne. Gdyby nie dosta­
wało ono coraz nowych zapasó*' 
wody przez c eśnny Gibraltaru i 
Dardanele, poziom jego musałby 
sie szybko obniżyć. Obie te cieśni­
ny dostarczają morzu Śródziemne­
mu na sekundę 92.418 metrów sze­
ściennych wody (Soergel obliczył 
z cila dokładnością I...), z czego 
G braltar .przeważającą większość 
88.000 m. sześć. Trzeba więc zam­
knąć Gibraltar i Dardanele przez 
zbudowanieiodpowiednich tam. Po­
nieważ jednak -nie chodzi bynaj­
mniej o osuszenie, lecz tylko o 
obn:żenie poziomu morza. Śród­
ziemnego. tama na Gibraltarze po­
winna zawierać specjalne otwory, 
przez które możnaby wpuszczać 
od czasu do czasu wodę. gdyby po 
z;om spadł poniżej pożądanego. 
Ba!.plan przewiduje nawet urzą­
dzenie dwu specjalnych kanałów, 
któreby umożliwiły nawigację 
mędzy morzem Śródziemnem a 
Atkan-tykiem... Podobną tamę. choć 
oczywKoie mniejszą, należałoby 
wznieść koło GaUipoli. 

Prace trwałyby 10 lat. Trzeba-
by zużyć 5 kilometrów sześcien­
nych różnych materiałów i wydać 
125 miliardów franków. 

Rzecz jest wiec możliwa, choć 
droga. Ale Europa chętnie może 
poniosłaby ten wydatek, gdyby 
wiedziała, jakae odniesie stąd ko­
rzyści. 

Projektodawcy wyliczają ich ca 
ły,. Katalog. .Zyskalibyśmy i CO ty­
sięcy,, kilometrów. kwadratowych 
niezwykle urodzajnej gleby. A'e 
ten cel finalny nie jest najważniej­
szy. „Das Ziel isł twcht die Bewe-
gung ist alles" — powiedział Bern­
stein. Tak i tu główny walor pole­
ga na ruchu. W obliczu tak gi­
gantycznego przedsięwzięci wszy­
stkie gałęzie przemysłu musiałyby 

niezwłocznie podjąć robotę, aby 
dostarczyć potrzebnych materja-
lów. Bezrobotni zyskałby pracę, 
handel ożyw.łby się, kryzys go­
spodarczy poprostuby się skończył. 
A potem, gdyby ziema obiecana 
wydobyła się już na pow.er^chmel 
Ileż byłoby do roboty przy jej za­
budowaniu. zasian u. eksploatowa­
li u! Nie koniec na tern. Możnaby 
przeceż wyzyskać siłę fal Atlan­
tyku rozbjających się o tamę. 
Soergel obliczył, że z tego źródła 
moglibyśmy otrzymać 175 milio­
nów koni parowych, a wiec wię­
cej. niż połowę całej energii me­
chanicznej. którą dysponuje obec-
n e świat. 

Zapomoca tej oibrzymiej s.ly e-
lektrycznei możnaby puścić w 
ruch pompy, któreby nawodniały 
Afrykę północną i Saharę. Tama 
stałaby s ę mostem między Euro­
pą a Afryką, zbudowałoby na n ej 
autostrady i linje kolejowe. Na 
nowej ziemi znalezionoby może 
cenne m nerały, platynę, złoto. 
srebro... A w każdym razie Euro­
pa byłaby już samowystarczalna, 
jeśli idzie o zboże. Konsekwencje 
ekonomiczne takiego przedsięwzię­
cia mówią autorzy planu, nie da­
dzą się poprostu wymierzyć... 

Ale byłyby także korzyści polityez 
ne. Autorzy, rzecz szczególna, wy­
suwają hasło frontu europejskiego 
..Wszystkie symptomy zapowa-
dają, pisze p. Soergel, że ten mały 
półwysep azjatycki, jaki stanowi 
Europa, będzie zduszony przez 
Panamerykę, Panazjęi budzącą się 
Afrykę, jeśli nie zjednoczy się na 
czas i nie uświadomi sobie swej 
siły". Ghpdzi p przywrócenie Eu­
ropie „tradycyjnej roli królowej 
świata". Ma s ę to stać właśnie 
przez budowę tam na morzu Śród-
ziemnem. Ponieważ przedsięwzię­
cie to przekracza siły jednego na­
rodu. a choćby nawet grupy naro­
dów, musiałaby powstać unja 
wszystkich państw europejskich. 
Zspomnianoby rychło o błahych u-
razach także terytorialnych, bo 
rzecz otwierałaby nowe horyzon­
ty kolonizacyjne dla ludów zbyt 
rozmnożonych. Wziętoby się zgo-
dn e do dzieła... 

Oto w zarysie plan pp. inż. inż. 
dr. dr. Soergela i Hoegera. 

Cóż o nim sądzić? Wobec takich 
fantastycznych projektów myś! 
ludzka oddaje się najchętniej żar­
tom. Publ cysta francuski, p. Wła­
dimir d'Ormesson, pisze w 
..Temps": 

— Wszystko ładnie 1 pięknie. 
Lecz ponieważ szczęście jednych 
test możliwe tylko przez nieszczę­
ście drugich — tak przynajmniej 
uczył nas Sp:noza — projekt dr 
Soergela wywołałby zapewne 
kontrakcje w Ameryce./ A jeśPby 
Ameryka zechciała zmienrć bieg 
Rolfstromu I zamrozić Europę? 
Technicznie projekt taki nie jest 
przecież mniej możliwy, niż obni-
żerre poziomu morza śródziemne-

Uroczys tośc i harcerek 

go... Czy dr. Soergel, który wszyst­
ko przewidzą!, przewidział także 
tu niebezpieczeństwo? 

Jeśli idzie o podstawy ekono­
miczne takego planu, wątpić nale­
ży. czy są one słuszne. Kryzys go­
spodarczy" Europy nie polega by­
najmniej ha braku terytorjó-*. 
gdzieby można prowadzić dzieło 
cywilizacji. Tych 125 mlljardów 
franków znalazłoby dużo pola do 
pracy poprostu na Wschodzie Eu­
ropy. gdzie olbrzymie połacie kra­
ju nie znają żarówki i kolei. A di-; 
lej: co przyszłoby nam z tego. gdyi 
byśmy jeszcze bardziej powiększyli 
produkcje zboża? Czy nie byłoby 
to raczej klęską niż korzyścią? 

A politycznie? Mój Boże! Cóż-
by stało się gdyby nagle terytor­
ium Włoch tfszpanjk Jugosławii 
zaczęło s ę powiększać? Ileż no­
wych zrodziłoby się konfliktów! 
Dość mamy sporów terytorialnych 
o ziemie dawne na których krzy­
żują sie prawa historyczne, etno­
graficzne ekonomiczne, abyśmy 
mieli wszczynać nowe. o t e r r a 
n u 11 i u s, o ziemie wydarte mo­
rzu. 

Smialy i niepozbawiony wdzię­
ku plan inżyn erów niemieckich 
pozostanie tedy zapewne w tece 
Europy. Może być. że kiedyś z 
niego skorzystamy. Ale nie dziś. 

W obecności królowej matki Marli, od­
były się uroczystości harcerek w Bu­
kareszcie. Na zdjęciu córka ks. Ileana» 
Habsburg przyjmuje błogosławieństwo 
koście.ne obrządku grecko - ortodoksyj 

' nego podczas uroczystości. 
'.)*('-, 

Romans za kratami więzienia 
na filmowym ekranie życia 

Modelowanie rzeźby 
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Surowe prawodawstwo amerykań­
skie kairze więzieniem wszelkie wybry 
ki donluanów ulicznych. Kto w No­
wym Jorku napastuje kobietę na uli­
cy, ten się naraża na niechybny areszt, 
o ile oczywiście... pomyli się w adre­
sie t. J. usilnie zawrzeć znajomość i 
osobą, która sobie tego naprawdę nie 
życzy. 

Właśnie taką skromną panienką by­
ła miss Henny Siew, a galantem. o-
świadczatiącym się z żaru swych uczuć 
— p. Stanisław Kotar, agent handlo­
wy. Miss Henny prosiła uprzejmie, by 
jej dano spokój — młodzieniec zaś 
stanowczo oświadczy), że serce Jego 
rozsądku nie słucha. 

Posłuchało więc policjanta, a potem 
sędziego, który p. Stanisława wsadził 
do więzienia na dwa miesiące „zwa­
żywszy specjalnie dokuczliwą I napast­
liwą formę wyjawiania swych uczuć 
kobiecie wbrew Jej woti, co należy pod 
ciągnąć pod kategorie ciężkiego naru­
szenia wolności obywatela".. 

Młodzieniec, przybrany w pasiasty 
strój w-icz'enny, w przepisowe! mycce 

jna głowie, pracował w dziale krawiec­
kim więzienia, przeklinając w gleb: du­
cha swój niewczesny temperament, któ 
ry go naraził na przerwę w za/wodzie i 
ośmieszenie się w oczach przyjac'61. 

Pewnego dnia. stojąc, pochylony nad 
żelazem do prasowania, usłyszał głos: 

— Czy bardzo się pan gniewa na 
mnie? 

Była to miss Henny we własnej oso­
bie. Zwiedzała pracownię więzienną Ja­
ko członkini Komitetu Obywatelskiego 

Pracy Więziennej. 
Donżuan oMait się szkarłatnym ru­

mieńcem. Piękna' panna zaś ciągnęła: 
— Wyrządziłam panu krzywdę — I 

to najgorsze., że-wbrew woli, wbrew 
sercu — poprawiła się 1 odeszła do to» 
warzyszek z Komitetu. > 

Nazajutrz dozorca więzienny zawe­
zwał p. Stanisława do rozmównicy: 

— Czeka tam pańska narzeczona. 
Miss Henny uśmiechnęła się zakło­

potana: 
— Czy sie pan domyślił kto na pan* 

czeka? a może pan ma prawdziwą na­
rzeczoną? 

— Mam — odpowiedział rezolutni* 
p. Stanisław. Mani I właśnie i nią roz­
mawiam. 

P. Hermy wystarała się o skrócenie 
kary , dla swego prześladowcy I —< 
„Zwycięstwo serca nad- rozsądkiem" 
stało się faktem niewątpliwym w po­
staci ślubu i wesela. 

Kubelik 
ubezpieczył ręce 
Kubełik, wszechświatowej sławy skrzy 

pek ubezpieczył w Jednem z amerykan 
skich towairzystw asekuracyjnych swe 
ręce na sumę przeszło 2 milionów fran 
ków. 

'Najwyższy szacunek osiąg* ' 
neły palce wskazujący I średni lewej 
ręki — bo aż 272.000 franków, nalni*. 
szy knykieć prawej ręki — tyHc» 
47.000 franków. 
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Dwie kury w każdym garażu. 
Amerykanie nie tracą humoru 

I I 

Zwyczajem amerykańskim po wybo-
j rze każdego nowego prezydenta, do o-
|soby Jego przywiązują żartobliwe zda-
i nie, które ma streszczać Jego obietnice 
i dla narodu. 
I Przed paroma laty rakiem hasłem 
było słynne zdanie Henryka IV „Kura 

iw każdym garnku!" W r. 1928 hasłem 
| wyborów było: ,Dwa samochody w 
, każdym garażu!" 
i A teraz? Długo zastanawiano się nad 

odpowiedniem hasłem, aż Jakiś dowcip­
niś ku wieJfciej uciesze 48-mTU stanów 
wymyślił: 

„Dwie kury w każdym garażu". 
Nie ulega wątpliwości, że lest to ha­

sło mocno kryzysowe. 
Gazety amerykańskie, Jednak, wy­

znają prawdę: „Jest źle... będzie go­
rzej"! twierdzą, że następny prezy­
dent będzie musiał wystąpić z hasłem: 
„Jedna kura w każdym garażu'. 

Niemiecki rzeźbiarz F. Gross modeluje w Stambule Miss Mnlwersum na 1932 
r. Turczynke Kerim an Halls Haiium. 

• 

„Chcesz sobie obciąć włosy!" 
Kaprysy dziwacznego dziedzica 

Patrol żołnierzy m ulicach siedziby U id Narodów, 
ałtłtaick rozruchów karabinami 

obstawionych w czasie 

Bogaty obywatel ziemski i okolic 
Bcłonji, GuWemp Montanari, Jest dzi­
wakiem. Znano go po wsiach sąsied­
nich z tego, że zaczepiał każdą napot­
kaną wieśniaczkę i pytał: „Czy nie 
chcecie, sobie obciąć włosów?" 

A gdy odmawiała z oburzeniem, wci­
skał.-Jej w rękę 100,- albo 150 brów, o-
biecująć drugie tyle, o ile sobie włosy 
obetnie. . 

W większości wypadków kobiety 

przekonywał ten argument i szły do 
fryzjera. .Pan dziedzic" hn towarzy­
szył; po operacji wypłacał obiecaną 
sumę, a wzamian zabierał źe sobą ob­
cięte sploty. 

Dziwaczna ta zabawa skończyła się 
jednak, szybko. Rząd faszystowski jest, 
jak wiadomo, przeciwny obcinaniu wło­
sów u kobiet. Jak wszelkim, zresztą. 1-
nowacjom. „Dobroczynnego" dziedzica 
pociągnięto do odpowiedzialności ża 
niezwykłą propagandę. 

W y j a z d a t tache r u m u ń s k i e g o 

CZYTAJCIE pff g Do Rumunii wyjechał, opuszczając swe stanowisko attache wojskowy 
poselstwa rumuńskiego w Warszawie płk. Constantii leoaanu na dworcu 

przez dyplomacjo 1 przyiaaóŁ 
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Z galerii „ptaszków" 
JVie dfa prcnfędry... dla zaszczytów 

Hrabia Coloredo, książę v. Ho-
lenbaden, ksiaie v. Albana... Cóż to 
ca świetne towarzystwo? To tylko 
nazwiska i tytuły jednego człowie­
ka który nawrawde nazywa sie po 
prostu Fryderyk Burkhardt. 

Ten wykwintnie ubrany, i o wy­
kwintnych manierach pan w śred­
nim wieku, stanął przed sadem w 
Fryburgu. oskarżony o „hochsta-
pierstwo" i licane oszustwa. 

„Hochstaplerzy" działają, zwykle 
t dwojakich pobudek: chęci zdoby­
cia majątku i zaszczytów. 

Burkhardt nie dążył do majątku 
Z domu był dość zamożny, mógł do 
skonaie tyć I podróżować za włas­
ne pieniądze. Ale zato pożerała KO 
Ambicja zaszczytów, snobizm dosta 
oia sie do arystokratycznych sfer. 
Pieniądze! Te były dla niego ni­
szem wobec zaszczytów, chętnie 
byłby je poświęcił dla zdobycia 
pozycji 

Toteż, gdy spotkał bezdzietnego 
lir. Meltz - Coloredo. zaproponował 
mu. by ton KO za pewna sumę adop 
jtował. Hrabia zgodził sie. ale adop 

"tacja tyczyła sie tylko nazwiska, a 
nie tytułu hrabiowskiego. To mało dzace" 

obchodziło Burkhardta. Jako hra­
bia Coloredo zdobył pewna bogatą 
Amerykankę i zamieszkał z nia w 
jej willi na południu Francji, ale lek 
komyślny tryb życia sorawił. że 
małżonka go opuściła. 

Wtedy Burkhardt zaczai przy­
właszczać sobie coraz to no­
we arystokratyczne tytuły i nazwi 
ska, a co gorsza zaczął oprawiać 
tranzakcje pieniężne. 

Najlepsi Jubilerzy różnych stolic 
świata zawierzali mu na lego nazwi 
sko biżuterie, która on natychmiast 
sprzedawał i wyjeżdżał. W pierw­
szorzędnych hotelach mieszkał ty­
godniami, nie płacąc rachunków. 

Wreszcie, po długich latach ta­
kiego życia, zdołano go schwytać 
w Fryburgu. 

Na sprawie tłumaczył sie, że 
miał zamiar uregulować wszystkie 
należności po załatwieniu świetnie 
sie zapowiadających interesów. 

W toku sprawy wyszło na jaw, 
że Burkhardt zajmował się także 
szpiegostwem w czasie wojny. Ska 
zano go na 7 miesięcy więzienia, 
uwzględniając „okoliczności lago-

Stolik do bridża 
sam rozdaje karty 

Spór o lorda-majora Londynu 
Tradycyjny pochód przez miasto 

W dokach w Cliatliam kolo Londynu została spuszczona posiadająca najno­
wocześniejsze urządzenia techniczne lodź podwodna „Seahorse". 
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Clwvalier znowu wygwizdany! 
Tym razem przez.,, dzieci 

W Nowym Jorku ukazał sie nie-
•wykty wynalazek. Jest to stolik do 
bridia. który sam tasuje i rozdaje mię-
iłży graczy karty. 

Wynalazca nowego elektrycznego 
ptołu bridiowego iest Lawrence Ham-
tnod, znany z wynalezienia elektrycz­
nego zegara. Czynność stołu potęga na 
tan, że rozdzielając po 13 kart, miesza 
]c równocześnie. 

Po erze wkłada się karty do malei 
azufladki stołu, który Je ponownie wy 
rzuca przez specjalny otwór po 13 dla 
każdego gracza. 

Specjalna lampka zaświeca się auto­
matycznie przy graczu, który ma roz 
począć licytację. 

Maluczko, a dojdzie do tego, że wy 
myśloną będzie maszynka dra tusze-

WINSZUJEMY: 
Dz*: Feliksowi 
Jutro: Mafii, 

rów. Przy wyjściu naprzyklad z pod 
drugiego króla fuszer będzie szczypa­
ny pod stołem w kolano. 
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5230 razy 
W Danji urządzono konkurs dla 

maniaków w yo-yo. Do konkursu do­
puszczone były tylko dzieci do lat 
14. Kto najwięcej razy pociągnie i 
schwyci yo-yo, ten zwycięży. 

Wyniki konkursu były następujące. 
12-łe>tni Willy Magnussen w ciągu 

godziny i trzech kwadransów pociąg­
ną! yo-yo 3.255 razy. 

H-letnla Inger Ostrup w godzinę i 
kwadrans dokonała tego 3.463 razy. 

Aż wreszcie, 9-letnJ Kai Henning An 
dersen pobił wszystkie rekordy, w clą 
gu 2 godzin 1 5-ciu minut pociągając 
yo-yo 5230 razy. 

U 
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wróża gwiazdy na dzień 20 listopada? 

literesulace pneifda I przygody 
Dsleń dzisiejszy 

obiecuje spotęgowa 
ną radość życia, 
ekspansje uczuć i 
powodzenie w na­
szych poczyna­
niach życiowych. 

Nadaje się do 
odwiedzania osób wysoko postawionych, 
szukania proteMi, załatwiania spraw 
towarzyskich, zawierania znajomości, 
czynienia poszukiwań, rozpoczynania 
sporów oraz załatwiania wszelkich 
Spraw, związanych i teatrem, wystę­
pami pubUcznemł, przyjemnościami i 
rozrywkami 

ZwiąiH dziś zawarto — będą szczę­
śliwe i trwale. 

Ranek nadaje się do załatwiania 
•praw, mających pozostać w tajemnicy, 
• okres późniejszy przynosi potęgującą 
sit ekspansje życiową, która osiągnie 
swe nuklcsmum po godtz- 15-ej i póź­
niej. 
: Zaznaczy się wówczas znaczna ruch­
liwość umysłowa i towarzyska, przy­

nosząca nam nowe projekty, pomysły i 
powodzenie towarzyskie oraz w związ­
ku z pracą umysłową lub korespoodeo-

Okres późniejszy obiecuje lepsze per­
spektywy finansowe 1 powodzenie we 
współdziałaniu, a po godz. 16-el zazna­
czy sie jeszcze lepsza passa, dzięki któ 
rei możemy przeżywać jakieś niespo­
dziewane wydarzenia, spotkania, zmia­
ny na lepsze a także powodzenie w spe 
kulacjacłi i wszełkich poczynaniach ry­
zykownych. 

Wieczór obiecuje wesoły nastroi i 
sympatyczne towarzystwo, powodzenie 
w zakresie miłości i sztuki i lepsze 
perspektywy na przyszłość. Dobra pas­
sa zaznaczy się najsilniej koło godz. 
21-eJ 1 później, a osoby płci odmiennej 
wówczas poznane—będą mieć na nasze 
życie późniejsze wpływ dodatni. 

Dziecko dziś urodzone — okaże duże 
zdolności umysłowe i talenty artystycz­
ne — zwłaszcza w kierunku sztuki dra­
matycznej. Oryginalne, samodzielne, o-
fjólnie lubiane — łatwo osiągnie powo­
dzenie. )• S. D. 

Od dłuższego Już czasu czarujący 
Maurice Chevaliet stracit szczęście. 
Wystarczy, by publiczność, która za­
chwyca się nim na ekranie, zobaczyła 
go na scenie, a zachwyt jej natych­
miast, znika. 

Z najrozmaitszych powodów, Jak to 
Już donosiliśmy, wygwizdywano Che-
valiera na scenach różnych stolic świa­
ta. Tu popełnił jakiś nietakt, tam zno­
wu śpiewał nieodpowiednie piosenki, 
gdzieindziej śpiewał zakrótko... 

Ale to co go spotkało przed paroma 
dniami w Paryżu, nie zdarzyło się 
Jeszcze, chyba, żadnemu artyście. 

Wygwizdały go dziecil 
- : )*l=-

Chevalier dawał w Jedne] z sal pa­
ryskich przedstawienie dla dzieci. Śpie­
wa! swój zwykły repertuar filmowo-
operetkowy, opuszczając te piosenki, 
które według niego, mogłyby zgor­
szyć nieletnich słuchaczów. 

Ale dzieciom nie podobał się Cheva-
lier. A dzieci są szczere w okazywa­
niu swych uczuć. Ani Jedne małe racz 
ki nie złożyły się, więc, do oklasków; 
przeciwnie, po trzeciej piosence rozle 
glo się tupanie, potem zrazu nieśmia­
łe, później coraz zuchwalsze, tupanie i 
szuranie nogami. 

Chevalier uciekł ze sceny, ścigany 
wrogiem! okrzykami. 

Co rok o tej porze, wybucha w 
Londynie ten sam spór. 

Chodzi o to. czy organizować tra 
dycyiny. romantyczny pochód bur 
mistrza Londynu, noszącego tytuł 
lorda majora. 

Reałnl, trzeźwo1 my*htcy obywa­
tele uważają, że w obecnych cięż­
kich czasach, kiedy tak ciężko zdo 
bywa się elementarne potrzeby, ta 
ka uroczystość iest gustem błazeń­
stwem i że niewarte dla roman­
tycznych wspomnień przerywać na 
wiele godzin ruchu ulicznego w 
handlowej dzielnicy Londynu. 

Ale w tym roku, raz jeszcze 
zwyciężyła tradycja. Pochód sie 
odbył. 

Punktualnie o godzinie 12-tei roz 
legły się triumfalne fanfary i za­

częły przeciągać barwne obrazy. 
Powozy z cudacznie przebranemi 
mstorycznemi postaciami; przedsta 
wicicle koloni] z ich skarbami. Jak 
owoce, kwiaty, drogie kamienie; 
harcerze pokazują w obrazach, 
czem sie różni młodzież teraźnie)-< 
sza od chłopców ubiegłych poko­
leń. którzy spędzali niedziele przy, 
boku rodziców w kratkowanych u-
brankach 1 sztywnych wysokich 
kołnierzykach. 

Ten cały pochód, w którym Tńe 
braknie słoniów z Indy! i przedsta­
wicieli dzikich szczepów Australii. 
wprowadza nowego burmistrza Lon 
dymi na jego. rok trwające stano. 
wisko. 

I w tym roku mimo sporów, trr , 
dycja zwyciężyła. 

Literat węgierski skazany 
za opowiadanie o wojnie w Mandzut\ 

Poerrzeb w i c e - o r e z e s a P. K. O w W a r s z a w i e 

Zjazd s o k o ł ó w w B e l g r a d z i e 

Przed sądem w Budapeszcie sta 
nął niedawno młody pisarz węgier 
stoi Zoltan T , Uczący 25 lat, oskar 
żony o agitacje przeciw dyscypli­
nie wojskowej. Według aktu oskar 
żenią jest on oskarżony o to, że o-
głosfł w ptómie socjaJtstycanem 
„Minka" opowiadanie'o Szangha­
ju, podżegające do nieposłuszeń­
stwa władzom wojskowym. Boha 
terem tego opowiadania jest dziec 
ko chińskie, którego ojciec wy­
szedł pewnego rana i nie wrócił 
więcej do domu. Zabity został 
przez kulę. która się zabłąkała w 
czasie walki miedzy -Chińczykami 
a Japończykami. Syn jego wy­
szedł. aby go szukać. Błąkał sie 
napróżno wśród domów, rozwalo­
nych granatami i trupów, leżących 
w kałuży krwi. „A tymczasem w 
dzielnicy europejskiej bankierzy 
spekulowali akcjami fabrykantów 
armat". 

Oskarżony oświadczył, że nie po 
czuwa sie do winy. Był wstrzajś-
nieżty okropnością wojny japońsko. 
chińskiej i chciał oddać jej grozę. 
Obrońca oskarżonego zaznaczył w 
swojej obronie że gdyby nawet o-
skarżony dopuścił sie występku 
przez podżeganie do nieposłuszeń­
stwa władzy wojskowej, to spra­
wa jest nieaktualna, bo kodeks we 
gierski przewiduje tylko wypadek 

buntu nrzecłw armH węgierskiej. 
A oskarżony, jako autor artykułu 
o Chinach, nie podpada pod ten pa 
ragrał. Mimo to sad był innego 
zdania i skaizał oskarżonego na 4 
miesiące więzienia ..ponieważ opo 
wiadanie lego może wzbudzić u-
czucia nienawiści do żyda wojsko 
wego". 

:>#<: 

Yo-Yo w sądzie 
Prom o znak towarowa 

„zabawki krytyiom)" 
Ledwo yo-yo zdołało zaaklimatyzo­

wać się na ulicach Warszawy — a juz 
trafiło do sądu. 

Okazało sie, źe producent, 'wytwa­
rzający „yo-yo original" ma pretensję 
do producenta, który wypuścił na ry« 
nek „yo-yo Polaod". 

Tu jest niebieski sznurek, tam gra­
natowy, ale stempelek posiada kształt 
podobny. 

P. Ludwik Gołębiowski, właściciel 
patentu „yo-yo original" uważa, że 
konkurent naruszył prawo o znakach 
towarowych.' 

Stad sprawa sądowa, która nieba* 
wem znajdzie się na wokandzie. 

CZYTAJCIE fft$ 
RADJO WARSZAWSKIE 

Onegdaj z kościoła Sw. Krzyża odbyt się pogrzeb zmarłego przed kilku dnia 
mi wceprezesa Pocztowej Kasy Oszczędności ś.p. Józefa Mokrayftskiego. 
Na zdjęciu za trumną zmarłego, obok której kroczy straż PJC.O. w mundu­

rach służbowych, wid ać rodzinę zmarłego. 

STOŁECZNE MIGAWKI SĄDOWE 

O serce kobiety 
Nieszlachetne metody blondyna 

DZIŚ 
10.30: Transmisja uroczystej sumy z 

kościoła O.O. Dominikanów ze Lwowa. 
11.58: Sygnał czasu 1 hejnał z Krako­

wa. 
12.15: Poranek symfoniczny z Filha-

I monji Warsz. W przerwie odczyt „Spo 
leCzna walka z gruźlicą". 

14: „Porady weterynaryjne". 14.20: 
Muzyka ze Lwowa. 14.40: Odczyt „O 
dzierżawach inałaorlnych". 

15: Muzyka z Lwowa. 
16: Program dla młodzieży. 16.25: 

Płyty. 16.45: ..Kącik Językowy". 
17: Koncert solistów z Krakowa. 
18: Muzyka lekka. 
19.25: Słuchowisko „Marcowy kawa­

ler" J. Blizińsklego. 
20: Recital śpiewaczy Liny Lłubera-

Prokofjeff. 20.40: Transmisja z Wied-

Kiól Aleksander I wraz z młodym następcą tronu ks. Piotrem opuszczają wy-
Kawę sokolska, zorgaozowasa z okazji zjaodu sobolów w Belgradzie. 

Pan Ryszard Plebanek był wściekle 
zazdrosny o pannę Wikcie Szyszko, 
uroczą młodszą inżynierostwa Z. 

Do serca jego wybranki wkradł się 
ni z tego ni z owego pewien ponury 
facet nazwiskiem Wincenty Grób. 

Pan Ryszard próbował i początku o-
brzydzić rywala swej bogdance, robił 
łatwe aluzje do iego 

żałobnego nazwiska, 
przekręcając je na „Karawan", „Nie­
boszczyk", „Kofciotrup aa zawiasach' 
i L p. 

Ale panna odpowiadała stale: 
— Nie chciałbyś pan panie Ryszard 

żeby ten kościotrup gwizdnął pana 
ryja, co? 

Nieszczęsny kochanek przyznawał w 
duszy rację okrutnej piękności. Pan 
Orób byt rzeźojkiem, miał 150 cni. 
wzrostu, proporcjonalne do tego bary 
1 kruczą czuprynę. Pan Plebanek zaś­
lepię] o tern nie mówić — poprostu 
chuderlawy blondyn z kategorią „D" 
w książeczce wojskowej 

Jednak blondyn zaprzysiągł bruneto 
wi zemstę. Nie mogąc Jej dokonać oso­
biście, zaangażował w „cyrku'- na Dziel 
nej 

S bezrobotnych panów, 
którzy za skromną opłatą podjęli się 
dać Jego rywalowi wzorową „rumbę' 
po której według rachunku prawdopo­
dobieństwa powinien poleżeć w szpi­
tala najmniej 3 tygodnie, Jeśli nie bę­
dzie komplikacyj. 

Na dokonanie aktu zemsty wybrano 
pogodny wieczór październikowy, w 
którym panna Wlkcia miała „wychod­
nię", a co za tern idzie spodziewano 
się, że p. Orób będzie krążył w pobli­
żu domu pili. vi. TwaideJ 57, gdzie 

piękna pokojówka pracuje. 
Jako znak rozpoznawczy pokazał p. 

Plebanek spiskowcom na/dwa dni 
przedtem władczynię swego serca. 

Spokojny, że nie zajdzie pomyłka. 
w dniu egzekucji oczekiwał na powrót 
swych mścicieli za śmietnikiem na 
placu Kazimierza Wielkiego. 

Jakoż pomyłki nie było. Po godzi­
nie ukazali się na horyzoncie trzej cyr 
kowcy ale w Jakże 

okropnym słanie. 
Jeden wlókł za sobą wywichniętą 

nogę. Drugi nie wymawiał połowy al­
fabetu z powodu utraty uzębienia. 
Trzeci miał głowę owiniętą w gazetę 
i owiązaną szpagatem. 

— No i Jak poszło? — zagadnął nie 
pewnym głosem mściwy Blondyn. 

— O.H rany gorzkie! — Jęknął w od­
powiedzi siepacze. 

Szarlotki z nas zrobili 
Ale my się na tobie lebiego.. niewidym 
ko odegramy! 

I bez dalszych wyjaśnień triej 
inwalidzi rzucili się na swego chlebo­
dawcę. Kto wie do czegoby doszło, że­
by nie interwencja policji. Zbity, zmal­
tretowany p. Ryszard po opatrunku zo 
stał zamknięty wraz ze swymi najem1 

nikami w areszcie. 
Tu się dowiedział, że p. Orób o-

prócz nauczki dał jego własnym lu­
dziom po 3 złote żeby swemu klien­
towi wyperswadowali niskie metody) 
walki o serce kobiety. 

W sądzie grodzkim dwaj aplikanci 
od tygodnia pracują nad przygotowa­
niem atat tej ciekawej ze względu aa 
tlo obyczajowe sprawy. Wyroku po­
dawać nie będziemy — ni* przekro­
czy. zacnm 7 dal aresa** 

nia: „Mistrzowie operetki wiedeńskiej", 
22.45: Muzyka taneczna. 
23: Muzyka taneczna. 

JUTRO 
11.58: Sygnał czasu. Hejnał z Kra­

kowa. 
12.10: Płyty, 
16: Skrzynka pocztowa. 16J5: Lek­

cja Jeżyka francuskiego. 16.30: Płyty, 
16.40; Odczyt „Co widza oczy nasze 
w świecie, a czego widzieć nie mogą?" 

17: Utwory fortepianowe Ap, szule-
ty w wyk. kompozytora. 17.35: Duety 
neapalitańsfcie. 

18: Muzyka taneczna, 
19,20: jSk.rz.ymka rolnicza poczto­

wa". 19,30: JNa widnokręgu". 
20: Opera z płyt .Carmen". 22.30: 

Skrzynka pocztowa techniczna. 22.5U) 
Muzyka taneczna. 

Kontrasty dwóch epok 

.Nowoczesne czołgi armii włoskiej prze Jezdżają obok Mm triumfalnego TrtM 
H zakończenie ćwiczeń wojskowych, . 

http://jSk.rz.ymka
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Rozłożyć spłatę zaległości podatkowych na 10 lat 
Profekt Izby Przemysłowo-Handlowe) w Wilnie 

Sftaacja gospodarcza jest nad 
wyraz ciękka. Dziś nie myśli 
ale o ihdaaiwifc, -ale o związa­
n a końca « koBCtm, ale i oto 
niesłychanie tiudaiB. Przedsię­
biorstwa uginaj*. aię pod cięża­
rem kryzyaa i długów, nie mo­
gąc wywiązać się ze swych 
bieżących zobowiązań płatni­
czych, nie mówiąc jut o za 
ległościach. 

W sferach gospodarczych ob-
aayśln się środki, któreby mogły 
doprowadzić do wybrnięcia z 
tego położenia. Wśród projek­
tów zasługuje na uwagę plan, 
opracowany przez Izbę Prze­
mysłowo-Handlowa w Wilnie, 
aa terenie działania której znaj­
duje się Białystok. Projekt ów 
przedstawia się, (ak następuje: 

Wszystkie zaległe podatki 
skarbowe, miejskie, opłaty na 
rzecz Kasy Chorych i I. p. zo­
stałyby połączone w całość dla 
każdego płatnika, który, pod 
warunkiem regularnego opłaca­
nia należności bieżących, miał-! 
by je spłacać w ciągu 10 lat, 
po 2 i pół procent całej sumy 
co kwartał, przyczem za okres 
ten nie pobierałoby się ani pro­
centów, ani kar za zwłokę, a 
pierwszą ratę wpłacałoby się 
dopiero po 6-ciu miesiącach od 
chwili skomasowania. Płatnik, 
któryby chciał uiścić całą za­
ległość przed terminem, otrzy­

mywałby do 50 proc. ulgi w 
pierwszym roku, 45 proc. w 
drugim i t. p. Za regularne pła­
cenie podatków bieżących by­
łyby wydawane specjalne bony 

o wartości 10 proc, sumy, wpła­
conej, btóremi w roku następ­
nym możnaby było opłacać po­
datki. 

W piątek wieczorem odbyło 

Represje l itewskie 
Z pogranicza litewskiego nad­

chodzą wiadomości o ostrych 
represjach, stosowanych wobec 
ludności polskiej na Litwie w 
w dniu 11 b. ni. W szkołach 
polskich w Granach litewskich 
i Sumiłiszkach urządzony był 
obchód 14-ej rocznicy odzyska­
nia Niepodległości Polski. W 
czasie obchodu na salę wtarg­
nęła grupa Litwinów, którzy wy­
wołali bójkę, w czasie której 
pobici zostali uczniowie Polacy: 

Ignacy Szreniec, Napoleon Kul-
bicki i Adam Marianowicz. 

Gimnazjum polskiemu w Wił-
komierzu władze litewskie od­
mówiły zezwolenia na urządze­
nie obchodu. 

W Poniewieżu nie zezwolono 
na zebranie komitetu rodziciel­
skiego, na którem miał być wy­
głoszony odczyt o rocznicy Nie­
podległości. Szkołę, gdzie się 
zgromadzili rodzice i dzieci, o-
toczyły oddziały policji. 

się w Izbie posiedzenie przed­
stawicieli wszystkich organi-
zacyj gospodarczych i kupiec­
kich, n* k t ó r e m uchwalono 
zwrócić się do władz miarodaj­
nych z propozycją zatwierdze­
nia i wprowadzenia w życie 
tego projektu. 

rozatem postanowiono zwó-
cić się z memoriałem do mini­
sterstwa skarbu z prośbą o wy­
danie natychmiastowego zarzą­
dzenia w przedmiocie wstrzy­
mania wszystkich wyznaczonych 
jut egzekucyj przy ściąganiu 
zaległości podatkowych, zanim 
paląca ta sprawa nie zostałaza-
fatwiona w myśl wysuniętego 
przez wileńską Izbę Przemy­
słowo-Handlowa projektu, czy 
też w jakiejkolwiek inny spo­
sób. 

Steumatycy 
E—"1- - »a» oowfnnl we własnym Interesie wypróbować tabletki 

Togst. Toeal uśmierza bóle. Nieszkodliwy dla serca. 
ZOMKSta I taoycti omanów. Soróbuicle I Dfzekonel-
cfe He sami tocz zadalcle we' własnym totemie 

r Mko oryginalnych tabletek rosat. 
Do nabycia we wszystkie* aoiekack, 

Dziesięciolecie Zw. Oficerów Rezerwy 
W dniu dzisiejszym białostoc­

kie koło Związku Oficerów Re­
zerwy obchodzi 10-lecie swego 
istnienia. Powstało ono we 
wrześniu 1922 r. pod nazwą 
„Związek Oficerów, Inwalidów 
i Weteranów" celem podtrzy­
mania wśród zdemobilizowa-

Czy tak olbrzymie ilości skór były potrzebne osk. Lisowi? 

U nerwowe chorych I cierpiących 
psychicznie,łagodnie działająca naturaI-
•a wocta gorzka „Franclszka-Jozefa" 
przyczynia się do dobrego trawienia. 
daje im spokojny, wolny od ciężkich 
•y i l i sen. Żądać w apt. i akl. apteczn. 

C e n y z b o ł a 
Na tutejszym rynku/ zbożo­

wym notowano ostatnio nastę­
pujące ceny zboża: pszenica — 
26—28 zł., żyto—16 zł., owies— 
15—16 zł., jęczmień—15—16 zł. 

W spalonym raaganynie „K" 
i miała się znajdować—jak twier­
dzą właściciele „Warrantu"— 
większa ilość skór miękkich 
i twardych, wartości około 20 
tys. dolarów, będących własno­
ścią osk. Berela Lisa. W związ­
ku z tern chodzi w toczącej się 
rozprawie o ustalenie, czy skó­
ry w takiej ilości rzeczywiście 
były na składzie, czy Bereł Lis 
potrzebował tak dużej ilości 
towaru. Jak zeznali eksperci— 
dla sklepu z obuwiem, prowa­
dzonego prze/ Lisa wraz z bra­
tem, nie było to potrzebne. Po­
nieważ zaś oskarżony twierdzi, 
że chciał otworzyć skład skór, 
chodzi o ustalenie, czy nosił 
się z takim zamiarem. 

Zeznania kilku wczoraj zba­
danych świadków miały wy­
jaśnić względnie przyczynić się 
do wyjsśnienia tej sprawy. 

Sw. Henryk W ę g l e w s k i 
oświadczył, że. firma obuwnicza 

V poniedziałek zadecyduje sic sprawa 
obniżki cen prądu w Warszawie 

W poniedziałek, dn. 21 bm. 
zadecyduje się sprawa uprawo­
mocnienia się. orzeczenia ko­
misji arbitrażowej, powołanej 
do zbadania kwestji obniżki 
ceny prądu elektrycznego w 
Warszawie. Prasa warszawska 
podaje, że prawdopodobnie 
elektrownia zacznie wystawiać 
rachunki według nowej taryfy 
i umieści na rachunkach za­
strzeżenie, że czyni to warun­
kowo, do czasu ukończenia'pro­
cesu arbitrażowego przez ar­

bitra p. Assera na terenie mię­
dzynarodowym. 

Prasa warszawska stwierdza, 
że 153000 abonentów elekt­
rowni warszawskiej odniosło 
pierwsze zwycięstwo. Pierwsze 
bo .nikt w Warszawie nie uwa­
ża tej zniżki za wystarczającą 
i już czynione są starania o 
powołanie nowej komisji arbi­
trażowej, któraby orzekła zniż­
kę bardziej usprawiedliwioną 
i oczywiście znacznie większą. 

FMionlto OVOM*LTYHY - to filiioafca idrawwt, 
i «pNfc«Ch t *l«S*ct >»»LM,th ( » H I I | 1 * X 
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TeleŁ do nagłych wezwań 7-88. 

Dr.M.Kanel 

D r . A . A D A M O W I C Z 
tiirtij, ilirae, auiriitii, iłilrat itfiau) 

Pnylaml* w gabinecie 
D r . A . G U R W I C Z A 

BIAŁYSTOK, Minaf t i Fł«dfkt*e 17. 
hiiwJai U p » n Tai. s-ss. 
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Dr. A . KENIG 
U R O L O G 

Ckmkf link, ptrtini i •luipłcim 
B I A Ł Y S T O K 

Kilińskiego 13. UL 13-91. 

Dwudziesty drugi dzień proceiu „Warranfu' 
Lisa była największym produ­
centem obuwia w Białymstoku. 
Pracowała dla niej większa 
liczba szewców, zatrudnionych w 
warsztacie firmy i chałupników. 

Sw. Eli Czechocki posiada 
w Białymstoku sklep z obu­
wiem. Przedsiębiorstwo Lisów j 

jest najstarszem w Białymstoku 
i w latach 1925—1926 byłonaj-
więksaem w mieście. Świadek 
słyszał o tern, że oskarżony 
Bereł Lis zamierzał wystąpić 
ze spółki z bratem, Mozesem, 
i otworzyć na swój rachunek 
skład skór. 

Wzdłuż i wszerz województwa 
Sokółka. 

— Akcja sadzenia drzewek 
w powiecie sokolskim, zainicjo­
wana przez Zw. Strzelecki, zo­
stała ukończona. Przy drogach 
powiatu zasadzono przeszło 
1500 drzewek. 

— Zespół dramatyczny Slow. 
„Rodzina Policyjna" odegrał w 
Sokółce dramat Sl. Przybyszew­
skiego pt. „Dla szczęścia". Do­
chód z przedstawienia przezna­
czono na rzecz „Rodziny Poli­
cyjnej". 
Augustów. 

— W dniu 18 b. m. odbyło 
się posiedzenie w Swiacku-Woł-
łowiczowskim komitetu budowy 
zakładu leczniczego dla alko­
holików i narkomanów. 

— Na posiedzeniu ochotni­
czej straży pożarnej w Augu­
stowie został wybrany na pre­
zesa dr. Scibor Eugeniusz. Ko­
mendantem został Stanisław 
Winiarczyk. 

— Z powiatu augustowskiego 
wysłano dotychczas do Niemiec 
przez punkt przejściowy Li-
pówka 30.500 sztuk gęsi. 

AZ 
Francuski 

budzik 
precyzyjny 
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Zmiany w dotychczasowych trasach linji „W I „6" 
Nowe udogodnienie dla mieszkańców przedmieścia Dojlidy 

(Szosa Wschodnia) 
Od dnia 20-go b. m. wszystkie wozy linji „B" skierowane 

będą do ul. Drewnianej dotychczasową trasą: od dworca ul. 
Marszałka Piłsudskiego, Sienkiewicza, Warszawską, S-to Jańską 
i Mickiewicza do Drewnianej. 

Linja „A" kursować będzie tylko do Dojlid ul. Pałacową 
między Rynkiem Kościuszki i Szosą Wschodnią, przyczem auto­
busy kursować będą co 20 minut p/g następującego rozkładu: 

Odjazd z Rynku Kościuszki: 7.—, 7.20, 7.40, 8.—, 8,20, 8.40 
9.—, 9 20, 9.40, 10—, 10.20, 10.40 i t. d. 

Odjazd z Dojlid (Szosa Wschodnia): 7.10, 7.30, 7.50, 8.10, 
8.30, 8.50, 9.10, 9.30, 9.50, 10.10, 10.30, 10.50 i t. d. 

Postój autobusów linji „A" koło apteki Ajzensztadta, (do­
tychczasowy przystanek linji „D"). 

[.ERUOL 
Chemika D-ra Franzosa. jedyny ra­

dykalny i wypróbowany środek 
(nacieranie) przeciw 

REUMATYZMOWI 
kłóciu z powodu przeziębienia, po­
strzałowi, ischiasowi itp. wszędzie 

do nabycia 

Wyrób I g łówna iprzedaź 
Aptika H I K O L A S C H A 

Lwów, Kopernika 1. 
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W rolach epizodycznych asy sportu polskiego 

KnsoGińshi, Heljasz, Ueisówna, Plawczyk 

Następny świadek, Wolf Fin' 
gerot, kamasznik, również sły" 
szał o tem, że Bereł Lis, chciał 
otworzyć skład skór. Ponieważ 
wyjaśnienia świadka różniły się. 
od zeznań, złożonych u sędzie­
go śledczego, odczytano je. 

Sw. Mozes Lis, brat oskarżo­
nego Berela, oświadczył, że 
mieli rozwiązać spółkę, gdyż 
Bereł zamierzał otworzyć skład 
skór. Stan materialny brata był 
wówczas dobry. Bereł był w 
dobrych stosunkach z teściem, 
który pożyczył mu 3 tys. dola­
rów. Sumą tą oskarżony ope­
rował przy różnych tranzak-
cjach. W r. 1924 kupił parę ty­
sięcy cholew, które złożył w 
składzie przy sklepie; w następ­
nym roku nabył transport suk­
na, na którem bardzo dobrze 
zarobił. 

Na pytanie obrony świadek 
jeszcze raz potwierdził, że brat 
jego chciał urządzić skład skór 
i w tym celu nabył towar któ­
ry złożył w magazynie „War­
rantu". 

Sw. Gotlib słyszał, że Bereł 
Lis miał otworzyć skład skór. 
Sklep Lisów był największy w 
Białymstoku; wyrabiano 120 — 
180 par obuwia tygodniowo. 
Na parę miesięcy przed poża­
rem Bereł Lis proponował świad­
kowi i innym kupcom kupno 
skóry o 1-2 centy taniej od cen 
rynkowych. Miały to być skó­
ry wybrakowane, niezdatne do 
wyrobu obuwia, jakie sprzeda­
wano w sklepie Lisa. 

Zeznania dalszych dwu świad­
ków dotyczyły osk. Guzow-
skiego. Sw. Kuszner stwierdził, 
że zakupywał dla niego najlep­
szą szczecinę w dużych ilo­
ściach. W ciągu sezonu ilość 
ta wynosiła około 400 pudów 
na sumę około 20 tys. dolarów. 

Sw. Jojne Krasnoburski o-
świadczył, że wskazanego mu 
na ławie oskarżonych Guzow-
skiego zupełnie nie znaj nigdzie 
go nie widział i nic o nim nie 
słyszał. Gdy z odczytanego 
wówczas zeznania u sędziego 
śledczego wypadło,] że kiedyś 
oskarżony zgłosił się do niego, 
świadek wyjaśnił, że wówczas 
był inny, wysoki. 

Sw. Antoni Promiński po­
twierdził swe zeznania u sę­
dziego śledczego. O Trockim 
wydał opinję nieprzychylną. Był 
to kombinator, który wszędzie 
chciał się wcisnąć. Konkretnych 
danych o Trockim nie mógł jed­
nak świadek podać. 

K 
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Bk S U K PAaWYCIHY 
snące wptc MOEWJ 

KOWALSKIHA 
USUWA NAJUPOŁCZYW1IE 

BÓLE GŁOWY 

nych członków gotowości do 
dalszej w razie potrzeby służ­
by Ojczyźnie, a równocześnie 
w celu wyszukania warsztatów 
pracy swym członkom. W skład 
pierwszego zarządu weszli p.p. 
dr. Ostromęcki (prezes), Domań­
ski (wiceprezes), Arcichowicz 
(sekretarz), Lenczewski (skarb­
nik) i Szafranek. Słaba począt­
kowo działalność związku oży­
wiła się po reorganizaji w 1925 
roku. Na czele zarządu stanął 
wówczas dr. Siemaszko. M. in. 
rozpoczęto propagandę sportu 
strzeleckiego przez wybudowa­
nie strzelnicy w Zwierzyńcu i 
zorganizowanie kursów nauki 
strzelania. Pozatem rozwijano 
działalność na terenie pracy 
społecznej. 

W r. 1929 objął prezesurę 
związku p. dr. Łapiński. Zwią­
zek położył większy nacisk na 
utrzymanie zdolności bojowej 
swych członków. M. in. orga­
nizowano dla nieb zawody 
strzeleckie; związek brał udział 
we wszystkich tego rodzaju im­
prezach, urządzanych przez tu­
tejszy garnizon. 

Obecnie związek wkroczył, w 
drugie dziesięciolecie, zamie­
rzając: a) szerzyć wiedzę woj­
skową wśród członków koła, 
b) pogłębić współpracę w przy­
sposobieniu rezerw. Oczekiwać 
można, że prąca w tym drugim 
okresie potoczy się w żywszem 
tempie i że związek przyczyni 
się do wzmożenia sił polskiej 
armji rezerwowej. 

Władzie Stów. 
MleszkancOw Predmieść 
W ubiegły piątek odbyło się 

pierwsze posiedzenie nowego 
zarządu Stowarzyszenia Miesz­
kańców Przedmieść, który u-
konstytuował się jak następuje: 
prezes—p. Sawicki Konstanty, 
wiceprezes—p. Dąbrowski Jó­
zef, sekretarz—p. Grzegorczyk 
Stanisław, skarbnik—p. Trybur-
ski Jan; członkowie: dyr. An­
tonowicz Witold, p. Ostaszew­
ski Miecz, i p. Biegański Franc; 
zastępcy'p. p.: Cbaniewski JózeL 
Starczyk Konstanty i Horodeń-
ski Konstanty. 

Przewodniczącym komisji re­
wizyjnej został p. Malinowski 
Zygmunt, zastępca przewodni­
czącego p. Dąbrowski Piotr, se­
kretarzem p. Barańczyk Edward, 
zastępcami pp.: K. Kusznierski 
i A. Rutkowski. 

< l » imułSlAyn. [ 
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Stefana GABAŁY 
Białystok. uL Dąbrowskiego Nr. Ł 

dojazd autobusami A i B 
Poleca otomany, tapczany, fotele klu­
bowe, kozetki i materace, oraz na 
nadchodzące święta przyjmuje gwiazd­

kowe zamówienia w zakresie 
tapiceratwa. 

Ceny przystępne. Wykonanie aofidae. 

APOLLO Pm. 430 620 812, 

PIERWSZA POLSKO KOnEDJR tiUlEJUlM 

Sto metrów miłości 
„MODERN" ruiitn i |i.i. 4% 

Przebój światowy PARAMOUNTU 
SZATAN ZAZDROŚCI 

w rolach głównych 
HEM I TIUMMI UIRNEM NIT CflOffK 

N A SCŁN1E 
WYSTĘPY ARTYSTÓW 

D r . m a d . 

JAKÓB WILEŃSKI 
Choroby dzlacl I wewnętrzna 

Przyjmu|e od 12—2 i *—ó-ej 
Sienkiewicza 5. teL 3-72 lub 81. 

Akwizytorzy na 
* * Białystok, wpro­
wadzani w branży 
mydlarskie!, poszu­
kiwani. Oferty lis­
towna z podaniem 
referencyf kierować 
Warszawska Wy 

twómia Mydlą. War 
szawa — Praca, Ja-
lińskiego 12. 

eertaflae „SchrS 
S dera koncerto­
wy. knjyzowy oka­
zyjnie sprzedam. 

Wiadomość: ul. Be­
l l / l a gospo­

darza. 

Technicy wyko-
I na ja, wszelkie ry­

sunki. odbitki, pro­
jekty i udziela ją lek­
cji matematyki. Bia­
łystok. Marczukow-
ska 9—1 Koncewicz 
•TYSIĄCE chorych 
I na katar żołądka, 

wzdacia. karcze, bó­
le. niestrawność, zga 
Je, audsissci. wy­
mioty. brak apetytu, 
ogólne osłabienie 

etc, odzyskało zdro­
wia używając ziółka 
sławnego na cały 
świat doktora Diet­
la, profesora Uai-
wersytc to Jagielloń­
skiego. — Żądajci* 
bezpłatnej broszury 
pouczającej! Adres: 
Liszki--Apteka. 
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